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DZIEWIE WARSZAWSKI
Piątek, 22 Września. (4 Października) 1867 r.

„u. no Świętach uroczystych i Nie- 
Wychodzi codziennie, oprócz dni następu.Jim a Miodowa Nr. 487 i Kantorach.— 
dziełach.—Prenumerata w biurze Dy*ekcł ’ za druku: za 1-krotne obwieszcze- 
Obwieszczenia przyjmują się za opłatą od _ Artykuły nadsyłane do zumie­
nie kop. 6, za 2-krotne kop. 9, za o-krotne kop stkiem c0 dotyczę Dziennika,
szczania w Dzienniku nie zwracają się- Dzienników Warszawskich,

należy odnosić się wprost do Dyrekcji ouu

Rok 4.
Prenumerata w Warszawie rocznie rsr. 8.— Półrocznie rsr. 4. Kwarki •
— Miesięcznie kop. 67 —Bez odnoszenia w biurze Dyrekcji prenumerata rSF " 
muje s ię .-  Numer pojedynczy kop. 5 .-  Za odnoszenie do domu, opłaca sie 'tcW ? ' 
cznie kop. 5.—Na prowincji na stacjach pocztowych w Królestwie ; r l  , 
rocznie rsr. 9 kop. 20,-Półrocznie rsr. 4 kop. 60. -  Kwartalnie m  2 kop 3QW-

Miesięcznie kop. 80.

Z  początk iem  bieżącego "  •
5u, ro zp o czn iem y  druk trzy  toni 
powieści, pod tytułem :

NIED OUCZEK,
przez Aleksandra Niewiarowskiego. _ _

s s m e s s s l : s-rfrsss
Prezes rady zarz. tow. drogi żel. w a r s z . - t  p' } h
nacje. -  Ordery. -  Okólnik gł. naczelnika połn.

Łr DZIAŁ NIEURZĘDOWY.—W a rsza w a ^ -P ^ ze

gląd polityczny. — Telegramy. Wia __ Cbleb
czae. -  Podróże Najdostojniejszych D so j .
i bułki. -  Opera włoska. -  KonćerŁ __
—  Jarmarki. — Trupa śpiewaków nem 
Cholera. — Kursa monet. — Dom schronienia P 
erzymów.—Odbudowanie Polski.—Język wy kła owy 
Galicji. -  Kwestja kandjocka. -  Ameryka. Wojna 
braz.-paragw.—Chili.—A u s t r j a .  Rada państwa; ukła^ 
dy.z Wigrami; biskupi; dwór; spadek po Maksymi ja- 

—Baron Hubner.—B e lg ja .  Otwarcie izb. -  M e
k s y k  P o łożen ie  kraju . -  P r u s y .  N a t .p n a lv e re m .-
W to o h V  Kwestja r z y m sk a .-S tr z e z e m e  g ra n ic .- N o
«  p SL,«go.-Koresponden<3a, 

Spyg.w rtlłN IR  WABh/AWSKl

i H A Ł  U R Z Ę D O W Y

Z  powodu słabości:
Pisarz Zarządu Policyjnego Cyrkułu X-go, G ło­

wiński.
N a  zasadzie A r t. 77 Ust. o służ. cywil. 

Sekretarz meldunkowy Zarządu Policyjnego Cyr­
kułu  VII-go, Gruszczyński.

Z  rozporządzenia W ładzy:
Pisarz Zarządu Policyjnego Cyrkułu I-go, K w iat­

kowski.
Z m a rli w ykreślają się z list:

Młodszy Oficer Cyrkułu V III go, Podporucznik 
M itin ,—Pomocnik Komisarza Cyrkułu I-go, Kelner, 
i Pisarz Zarządu Policyjnego Cyrkułu XII-go, M o­
drzejewski.

Namiestnik w Królestwie,
Jenerał-Feldm arszałek (podp. I lr . Berg.

Gubernator Cywilny Siedlecki w zastosowaniu się 
do punktu 12 zatwierdzonych 11 (23) Maja 1866 roku 
na 137 posiedzeniu Komitetu Urządzającego w Króle­
stwie, zmian i dopełnień Instrukcji o powinności zacią­
gowej z 1860 r., podaje do wiadomości, że wedle rozpi- 
su sporządzonego przez Komisję Rządową Spraw W e­
wnętrznych, mają przyjąć udział w rekrutskim poborze 
roku bieżącego 1867 spisowi Gubernji Siedleckiej, kate- 
gorij i wieku następujących: Z Okręgu Konłkrypcyjnego 
Siedleckiego: spisowi chrześcjanie kategorji 1-ej, 20 i 21- 
letni; żydzi tejże kategorji 20, 21 i 22-letni; ZWęg

Pomocnik Referenta Oddziału urlopowanych niższych 
stopni, M in iy ło w sk i—Referentem tegoż Oddziału; —
Sekretarz Zarządu Policyjnego Cyrkułu III-go Poli­
cji Wykonawczej, Słow iński—Pomocnikiem Komisa­
rza tegoż Cyrkułu; — Sekretarz Policm ajstra Oddzia­
łu  III-go, G ins—Pomocnikiem Komisarza przy Dro­
dze Żelaznej W arszawsko-TerespoM iej.

III. Z ROZPORZĄDZENIA W ARSZAW SKIEGO 
O b e r - P o l i c m a j s t r a .

M ianowani:
Liczący się jako Aplikant w Zarządzie Policji, Rad­

ca Dworu M ajew ski—Pisarzem Zarządu Policyjnego 
Cyrkułu X-go Policji Wykonawczej;—Pisarz 5/(1 Cyr­
kułu, Świencicki - Sekretarzem Zarządu Policyjnego 
C yrkułu V II-go;—Urzędnik do pisma Oddziału S tra­
ży Policyjnej w Zarządzie Policji, M iłkow ski —P isa ­
rzem Zarządu Policyjnego Cyrkułu 5/6 ;-A p lik a n t 
B ekker—Urzędnikiem do pisma Oddziału Straży Po 
licyjnej;-D ziennikarz Zarządu Policyjnego Cyrkułu 
I I I  go, Ł a k ie w ic z -  Pisarzem tegoż Zarządu; —Młod 
szy Kancelista Zarządu Policji, Jadowski— Dzienni­
karzem Zarządu Policyjnego Cyrkułu III-go; —Apli­
kant Zarządu C yikułu 5,6, Ż m ije w s k i-Młodszym 
Kancelistą Zarządu Policji;—dymisjonowany Podpo­
rucznik Zyzniew ski — Pisarzem Zarządu Policyjnego 
C yrkułu I i-g o ;—Aplikant Ż ylicz—Pisarzem Zarządu 
Policyjnego Cyrkułu VIII-go;—Aplikant B osi”sk i—
Dziennikarzem Zarządu Policyjnego Cyrkułu I I I -g i ; — - - .  . -  - ■
Pomocnik Sekretarza W ydziału Paszportowego Za- fk.ego: chrześcjanie 1-ej kategorji 20 i 21,- ż y d z i  tejże 
rządu Policji K reczyński— Pomocnikiem Referenta kategorji 20, 21 i 22-letm; Z SoKołowskiego: chrześcja- 
1 _____1.  „i.____ ... nip. i 7.vdzi 1 - e i  k a tecrn r ik  2 0 .  21  i 2 2 - ln tn i-  7.

egrow-

W a r s z a w a ,  
SSWrJtcśnla (28 Października).

r o z k a z
, r, fSnmlneao w Królestwie Boiskiem.

*  Z T *“ 8 f o  wrześ.fia l « « 7 ,

N a m i e s t n i k a  w k r ó l e s t w i e . _
U w o ln io n y  ze służby na własne żądanie. 

Naczelny Sekretarz IX Departam entu Rządzącego 
S e n a t u "  czasowo pełniący obowiązki Pomocnika Na­
czelnego P r o k u r a t o r a ,  Asesor Kolegjalny Wierzchlej-

Skl' Otrzymują urlop za granicę:
Radca Prokuratowi w Królestwie, Józef Radqow- 

s k i - do P rus na dni 2 8 ;-S ę d z ia  Sądu Apelacyjnego

Oddziału urlopowanych niższych stopni;—Młodszy 
Pomocnik Sekretarza Oddziału ksiąg ludności, K on- 
stańshi — Pomocnikiem Sekretarza W ydziału Paszpor­
towego;—Starszy Kancelista W ydziału I, Popliński — 
Młodszym Pomocnikiem Sekretarza Oddziału ksiąg

nie i żydzi 1-ej kategorji, 20, 21 i 22-letni; Z Łukow­
skiego: chraeścjanie i żydzi 1-ej kategorji 20 i 2 1 -letni; 
Z Garwolińskiego: chrześcjanie i żydzi 1-ej kategorji 20, 
21 i 22-letni; Z Radinskiego: chrześcjanie 1-ej katego­
r j i  20 i 21, — ż y d z i  t e j ż e  k a t e g o r j i  20, 21 i 22 letni;__ _____  _ Kblijy J 7 ~  O'* J‘  ̂ ~ 1 ^ 1

ludności” —  Młodszy Kancelista Wydziału II, Ciele- Z Włodawskiego: chrześcjanie 1-ej kategorji 20 i 2 1, 
cH —Starszym Kancelistą Wydziału I; -  Aplikant Ol- l-ej, 20, 21 i 22, i 2-e, kategorji 23-letni; z  Biel.
kow ski—Mł<idszym Kancelistą Wydziału I l j - S e k r e -  ęhrześcjanio 1-ej kategorji 20 i 21, --żydzi Dej,
tarz meldunkowy Zarządu Policyjnego Cyrkułu III-go, i 20> 21 } 2 -'- 1 2 ' eJ kategorji 23-letm i z  Okręgu Kon- 
Grinberg—Sekretarzem  tegoż Z arzajiu ;-K on tro ler j skrypcyjnego Konstantynowskiego: chrześcjanie i żydzi 
Łakiewicz -  Sekretarzem meldunkowym; - P i s a r z  Cyr- l-ej kategorji 20 21 , 22-letm. Dla tego też, każdy
kułu 5/6, W iktor Piotrowski —Kontrolerem Zarządu m,0<^  człowiek, będący w wieku podlegającym powoła- 
Policyjnego Cyrkułu III-go- -  Dziennikarz Zarządu ">u do losowania w swo.m okręgu (pow.eciej i nie '
*  °  . . . .  °  ... . 7  i..- cv nrawnes-o. wedluer zatwierdzonvch nrzez WłnrU

.a „   j  - —  mają­
cy prawnego, według zatwierdzonych przez Władzę do­
wodów, wyłączenia lub czasowego uwolnienia od powin­
ności zaciągowej, powinien stosownie do § 203 Instruk­
cji o powinności zaciągowej z roku 1860, zgłosić się do 
zbornego miejsca Okręgu (powiatu), gdzie liczy się sta-

Austrji i FrancjiiT^Aiootwn Andrzei Piotrowski—do A 
na dni 2 9 ;-A s e s o r  Sądu Policji Poprawczej W ydzia­
łu  II  go w Warszawie, Maurycy Lauber, i Patron 

Trvbnm lp Cvwilnvm w Warszawie, Konstanty 
<1. W iedni. n« dni Ki, a  drugi 

— do Prus i Austrji na miesiąc jeden.
I I  Z ROZPORZĄDZENIA N A CZELN IK A  \ \  ARSZAW -

s k i e g o  O k r ę g u  Ż a n d a r m ó w .
Mianoiuani: . ..

Urzędnik do szczególnych poruczeń KoriUsji Rzą­
dowej Sprawiedliwości, Sędzia 1 ej Instancji Pawłow- 
s k i - Naczelnikiem W ydziału Sądow o-Poh^jneg0, 
Oficer Oddziału Wierzbołowskiej brygady straży po­
granicznej, Porucznik Mastorgujew Starszym 
rem  Cyrkułu X tg o ; -  Oficer K a l is k ie , , brygady 
straży pogranicznej, Porucznik aS*ericowt 
obowiązki Młodszego Oficera Cyrkułu \  -g , 
rucznik Lim bert -  pełniącym obowiązki S tam eg o  
Oficera Cyrkułu I I I ; -S z tabs-K ap itan  Hessel, pełm |- 
cym obowiązki Starszego Oficera Cyrkułu IX, Kap 
tan Afanasjew —Starszym Oficerem Cyrkułu l-go, 
Kapitan Sakow icz-S ta rszy m  Oficerem Cyrkułu V III,
 Porucznik Zieliński—Młodszym Oficerem Cyrkułu
VlI-go- — i Praporszczyk Krawczenko  —Młodszym 
Oficerem Cyrkułu IV go; -  Rachmistrz 1-szy Sekcji 
Rachunkowej Zarządu Warszawskiego O ber-Policm j- 
stra  Choromański—Pomocnikiem Naczelnika Wy- 
działu Adresowego; Referent ^ddziałuurioim wanych 
niższych stopni, P iątkow ski- 1 - m  Rachmistrzem,

Policyjnego Cyrkułu IV-go, SwiechowsH— Pisa. rzem 
Zarządu Policyjnego Cyrkułu I-go;—dymisjonowany 
Major, Z aw adzk i— Dziennikarzem Zarządu Policyj­
nego Cyrkułu IV-go;—dymisjonowany Sztabs-Kapi­
tan, B ańkow ski—Pisarzem Zarządu Policyjnego Cyr- . - p , " 
kułu VIII-go; Sekretarz meldunkowy Zarządu P o li- ! m>eszkańcem (t j. gdzie znajduje się zapisanym do
cyjnego Cyrkułu X-go Jackowski Sekretarzem  P o -! ksi4g stałeJ ludności), niezawodnie 2 (i 4) Października 
licm ajstra Oddziału III-go m. W arszaw y -M ło d szy  1 bieżącego 1867 roku, dla przyjęcia udziału w losowa- 
Pomocnik Sekretarza Wydziału Śledczego, Franci- j chociażby mu . me była wręczoną w tej mierze
szek K łudkow ski -  Inspektorem Policyjnym Rogatek aw.zacja, dla dopełnienia powinności zaciągowej, pod
W ileńskich;—Kancelista Wydziału Paszportowego. 
Feliks U m iński—Młodszym Pomocnikiem Sekreta­
rza W ydziału Śledczego;—Aplikant R a ko w sk i— Kan­
celistą Wydziału Paszportowego;—i Aplikant Sie-
radzsk i—Urzędnikiem do pisma Oddziału Straży Po­
licyjnej.

Przeniesieni:
Sekretarz W ydziału Paszportowego Zarządu Poli­

cji, G oliński—na Sekretarza meldunkowego Zarządu 
Policyjnego Cyrkułu X-go; -  Sekretarz meldunkowy 
tegoż Zarządu, M ałecki—na Pisarza Zarządu Poli­
cyjnego Cyrkułu X I-go;—Pisarz tegoż Zarządu, Go- 
dziński— na Sekretarza meldunkowego Cyrkułu XI; 
Sekretarz meldunkowy, G u r a n o w s k i - na Sekretarza 
W ydziału Paszportowego Zarządu Policji;—i Pisarz 
Zarządu Policyjnego Cyrkułu VIII-go, Olszyński 
na Pisarza Rogatek Jerozolimskich.

Uwolnieni ze służby:
Na własne żądanie z mundurem i pensją em erytal­

ną: Naczelnik W ydziału Sądowo-Policyjnego Zarządu 
Policji, Bojarszyński.

Na własne żądanie Pisarze Zarządów Policyjnych: 
Cyrkułu III-go, Migasiewicz, i Cyrkułu Ii-go, Jan i-  
słiw ski.

zagrożeniem w przeciwnym razie, jeżeli nie zdoła prawnie 
usprawiedliwić powodów swego niestawiennictwa, poz­
bawienia się mogącego mu służyć tytułu do uwolnienia 
od powinności zaciągowej, jako też i prerogatyw przy­
wiązanych do wyciągniętego za niego losu w razie gdy­
by podług lakowego spisowy nie podlegał zakwalifiko­
waniu do służby wojskowej, z ostrzeżeniem, iż żaden 
spisowy nie może tłumaczyć się niewiadomością ciążące­
go na nim obowiązku, i zostanie oddany do służby wo­
skowej na rachunek poboru, dopóki znajdować sie bę­
dzie w ogólnym wieku spisowym, a nawet o rok jeden 
starszy, to jest do lat 31 wieku włącznie, jeżeli zaś u ;e- 
tym będzie, po wyjściu wieku tego, na ówcźas u la n ie  
karze, jaka wyrokiem sądowym wymierzoną nań zosta­
nie, za ukrywanie się przed poborem.

D yrekcja  Główna Towarzystwa Kredytowego Z iem ­
s k i e g o . - ^  skutek żądania przez stronę interesowaną 
uniesionego, właściwemi dowodami popartego i w 
zastosowaniu się do Art. 3 Najwyższego Ukazu z dnia 

( i) Grudnia 1865 r. o poszukiwaniu z a g u b i o n y c h  
lub skradzionych Listów Zastawnych lub kuponów, po­
daje do powszechnej wiadomości, iż R o z a l j a  W a l i s z e w -  
ska w wsi Golle w powiecie W ł o c ł a w s k i m , ^ gubernji 
Warszawskiej zamieszkała, utraciła Listy Z a s ta w n e



O kresu I I I :  a) Serji I  L it. B  N. 91 ,191 , L it. G N- 
3 1 ,9 0 3 , - 3 3 ,8 5 1 ,  53 ,487 , 61 ,204, 73 ,057 , 79 ,501 , 
8 6 ,5 7 0 , L it. D  N. 96 ,909 ; b) Serji I i-e j L it. C  N. 
2 2 1 ,8 0 2 , w szystkie z dwoma kuponami, to jes t, na  d ru ­
gie półrocze 1867  roku i pierwsze półrocze 1868 ro ­
k u . O strzega się przeto, że obieg powyższych L istów  
i  należących do nich kuponów zakw estjonowany niniej- 
szem  zostaje i ze w skutek tego każdy nabyw ca L istu  
lu b  kuponu zakwestionowanego, byłby pow ołanym  przez 
poszkodow aną do rozpraw y sądowej o w łasność zakw e­
stjonowanego L istu  lub kuponu.

W rozkazie Ober-Policmajstra do policji icykona- 
wczej wydanym, zamieszczono: N iżej wym ienieni rze- 
znicy i piekarze za sprzedaż m ięsa w  złym  gatunku  i 
Chleba niewypiaczonego i nietrzym ającego przepisanej 
wagi, skazani zostali na kary  pieniężne, a mianowicie: 
rzeźnik Pejsak W ołkowicz; piekarze: A ugust G erlach, 
J a n  W aliszew ski, J a n  L asko, H ersz  G radus, Szmul 
T abaksm an, A braham  Rozenpik, Sam uel M onblat, J a n  
K law e.

Prezes R ady Zarządzającej Towarzystwa D rogi 
Żelaznej Warszawsko- Terespolskiej. W  ogłoszeniach 
dotyczących w ypłaty  kuponu P aździern ikow ego z r. b. 
od Akcij i O bligacij W arszaw sko-T erespolsk ich  pow ie- 
dzianem było: że w yp ła ta  w k ra ju  i C esarstw ie d o p e ł­
nianą będzie złotem , licząc p ó łim p erja ł za rs . 5 kop. 15, 
lub też w alutą  obiegow ą z d o p ła tą  20%  ty tu łem  ró żn i­
cy kursu. Z pow odu ciągłego dotychczas opadan ia  
kursów  w aluty zagranicznej ogłoszona poprzednio  r ó ­
żnica kursu  okazuje się zbyt w ysoką i stanow i kursów  
nie odpow iednią, z tej przyczyny poprzednie  co do k u ­
ponów Październikow ych ogłoszenie w tern zmieniónera 
zostaje: że w yp ła ta  do p e łn ian ą  będzie złotem  licząc 
półim perjał za rs. 5 kop. 15, albo  na  żądanie in te resan ­
ta  w alutą obiegow ą z d o p ła tą  odpow iednią do stanu  co- 
dzienych kursów .

Nominacje dworskie.— P rzez Najw yższe ukazy im ien­
ne do kan to ru  dw oru z dnia 25 i 30  sierpn ia  r. b ., m ia­
now ani zo s ta li: s ta ły  członek rady  obw odu besarabskie- 
go i dyrektor ochrony dzieci w  K iszyniewie, rzeczyw isty 
radca  stanu A nton i Kutakazi, i m arszałek  szlachty po­
w iatu  ruzskiego gubern ji moskiewskiej, ra d c a  dw oru Sze- 
remetiew 7-szam belanam i, a  urzędnik do szczególnych 
poleceń przy m inistrze spraw  w ew nętrznych, radca  dw o­
ru  D ym itry Jeremiejew ; zostający przy  m inisterstw ie 
Spraw w ew nętrznych i delegowany do rozporządzenia je ­
n e ra ł gubernato ra  now orosyjskiego i besarabskiego, se­
k re ta rz  gubernjalny  P aw eł Stołypi.n, i m arszałek  szlach­
ty  pow iatu tyraspolskiego, kornet, książę P aw eł Abome- 
lik, kam erjunkram i dw oru Jeg o  Cesarskiej Mości.

Ordery, — N ajjaśniejszy Pan, w  dniu 30 sierpnia r. b., 
udzielić raczył ordery: św . A nny 1-ej klasy  z koroną ce­
sarską, zostającem u przy m inisterstw ie spraw  w ew nętrz­
nych, a  znajdującem u się w dyspozycji jene ra ł-g u b ern a - 
tora noworossyjskiego i besarabskiego jenera ł-m ajo row i 
Kaniwalskicmu-, tenże o rder bez korony: naczelnikow i 
m iasta T aganroga, kon tr-adm ira łow i z orszaku C esa r­
skiego Szestakowowv. rzeczyw istym  radcom  stanu: m a r­
szałkowi szlachty gubernji chersońskiej Kasinowowi, i 
zostającemu przy m inisterstw ie sp raw  w ew nętrznych, a 
znajdującem u się w dyspozycji je n e ra ł - gubern a to ra  no­
worosyjskiego i besarabskiego Skalkowskiemu; św. S ta ­
nisław a 1-ej klasy, m arszałkow i szlach ty  gubernji eka- 
terynosław w skiej, dym isjonow anem u je n e ra ł - m ajorow i 
Strukowowi-, św. W łodzim ierza 3-ej klasy z mieczami: 
zostającemu przy m inisterstw ie sp raw  w ew nętrznych, 

lerującemu kancelarją  jen e ra ł gub ern a to ra  now orosyj- 
s lego i besarabskiego ienera ł-m aio row i Starynkiewi- 
czowt. (Siew. P o cz ) .

Okólnik głównego naczelnika północno-zachodniego 
DocTtl ° ^u êrnator<iw, 2 dnia 3 0  sierpnia 1867 r . ~  
Nr'. 1 044 °  d °  p o le c e n !a  mego z dnia 18-go  sierpn ia  za 
i  szacowania dZeiSy.lal?  za?!*cznie przepisy inw entaryzacji 
upraszając pan" r , ulegaj ftcych przym usow ej sprzedaży, 
zwłocznie żar?*! ą  w zastosowaniu się do tychże, nie- 
komisję do s z a c o w a n iu PKeZydenCj ą Sw0-i*ł> gubern ja lną  
p ił do inwentaryzaeii^ ’ * nast§Pnie zaraz p rzystą- 
czynność ta  ukońc.zonaSZaC° Wania tych dó b r’ ta k ’ aby
jesiennej, to jest do nastarTSta*a prżed nadejściem pory
now ienia komisji taksacy jny!^  Śniegów- W  m iarę usta- 
c ia w nich czynności, zechcesz p% iatach i rozpoczę- 
wszelkich kwestjach, jaki»by Z* T  za* iada<niać mnie i o 
m ogły  być rozw iązane w drodze doł W prak tyce » nie 
sów , czynić mi przedstawiania. Ze tu  PrzeP>-
przedm iotu , spodziewam się, że pan łe c h c e *1 ”a ważność 
z możliwym pośpiechem. (jRus. Inw.). *CeSZ zatat'wić go

DZIAŁ MEIIEZĘDOWY

Warsaawa,
21 Września (3 Października^.

Pogłoski o zmianach w gabinecie francuzkim 
nie ustają, i obecnie znów twierdzą, że na mi­
nistra spraw zagranicznych będzie powołany p. 
Drouyn de Lhuys. Powrócenie tego męża s ta ­
nu do gabinetu -w obecnej chwili, miałoby zna­
czenie reakcji przeciwko wypadkom spełnionym 
w Niemczech i we Włoszech i byłoby tłomaczo- 
ne jako wzmocnienie prądu wojowniczego w ra ­
dzie ministerjalnej. Zdaje się jednak, że pogło­
ski te nie mają najmniejszej podstawy i są tylko 
rezultatem  niepewności co do przyszłej polityki 
francuzkiej w Niemczech i we Włoszech.

Patrie pochwalając zamiar rządu włoskiego 
zwołania parlamentu, sądzi, że nietylko p a rla ­
ment ale cały kraj pochwali postępowanie p. 
Ratazzego, gdyż na zarzut, że uległ naciskowi 
francuzkiemu, minister ten może odpowiedzieć, 
iż uległ tylko naciskowi konwencji wrześniowej. 
Niewątpliwie nacisk ten był tak silny, że uspra­
wiedliwia postąpienie p. Ratazzego, lecz parla­
ment niezawodnie zaprotestuje przeciwko temu 
naciskowi, aby przynajmniej na przyszłość rząd 
włoski był od niego wolny. W tym to celu tak ­
że rząd włoski m iał przesłać do mocarstw za­
granicznych notę dotyczącą konwencji wrześnio­
wej, o której wspominaliśmy wczoraj. Że j e ­
dnakże wszyscy włosi przejęci są koniecznością 
utworzenia z Rzymu stolicy Włoch, przekonywa 
mowa syndyka Florencji do zbiegowiska żąda­
jącego uwolnienia Garibaldego, w której oświad­
czył, że „dopóki Florencja jest rezydencją rządu , 
ma obowiązek strzeżenia powagi prawa”, jak ró ­
wnież artyku ł dziennika Opinione, uważanego 
za organ p. Ratazzego, w którym powiada, że 
wszyscy dążą do Rzymu, od którego teraz t r a ­
ktaty trzym ają Włochy w odległości, lecz do 
którego mogą je  zbliżyć ju tro  zmiany w położe­
niu Europy i nowe przymierza. „Jedoem  s ło ­
wem’ , dodaje ten dziennik „Rzym wkrótce bę­
dzie m usiał przyjść do nas.” Termin ten jak  się 
zdaje nie jest tak odległy, jeżeli sprawdzi się 
wczorajszy nasz telegram  o wyjeździe papieża 
z Rzymu. Czy z tej, czy z innej przyczyny re n ­
ta  włoska wczoraj na giełdzie paryzkiej znacznie 
spadła (przeszło o 2 Ir.) również jak  i renta 
francuzka (przeszło o 1 fr.) D stąd niewiado­
mo z pewnością czy Garibaldi udzielił przyrze- ; 
czeuia zaniechania swego zamiaru co do Rzymu 
i doniesienia w tym względzie są sprzeczne, lecz 
prawdopodobniejszem się zdaje, iż nie przyjął 
żadnego zobowiązania; tak przynajmniej nale­
żałoby wnosić z jfg o ’ proklamacji i przemowy 
do ludu w Genui, gdzie zachęcał włochów do 
przyjścia w pomoc rzymianom. Rząd włoski 
zdaje się mniemać, że towarzysze Garibaldego 
i bez niego zamierzają wykoaaćjego plany, gdyż 
nietylko nie ccfa swych wojsk z nad granicy 
rzymskiej, ale nawet je  wzmacnia, co potwier­
dza dzisiejszy nasz telegram z Florencji, dono­
szący zarazem, że oddziały powstańcze zajmują 
różne miejscowości w państwie kościelnem. J e ­
dnak o wyjeździe papieża nie wspomina wcale.

Posiedzenia wiedeńskiej rady państwa mają 
potrwać do końca grudnia, wątpią jednak, aby 
w ciągu trzech miesięcy rada ta  potrafiła roz- 
trząsnąć i zatwierdzić projekt pojednania oraz 
projekta praw organicznych, a wątpią dla tego, 
iż rada wspomniona nie jes t przyzwyczajona do 
szybkiego załatw iania spraw, i że dotąd nie 
został utworzony gabinet cislitawski, przy po­
mocy którego rada z zaufaniem mogłaby przy­
stąpić do rozstrzygnięcia wielu kwestij bieżą­
cych. Tymczasem agitacja przeciw koDkorda- 

itowi ciągle się wzmaga. Cesarz austrjacki już 
Ule ma udać do zamku Gódólló na dłuższy

i pobyt, lecz ma tylko tam zrobić wycieczkę n 
! polowanie.
: Yv Meksyku, stan rzeczy, jak  donoszą ^zieI\
i niki nowojorkskie, jest opłakany, a prezyden 
| Juarez zapominając o prawach i zwyczajac 
międzynarodowych , zapewniających nietyka  ̂
ność posłom zagranicznym, kazał zrobić reW! 
zję w mieszkaniu posła pruskiego, dla zabrani 
ważnych dokumentów, których jednak tam Die 
znaleziono.

Zwracamy uwagę czytelników naszych na za 
mieszczoną poniżej korespondencję z Paryża.

i............................................................... ...

i T e l e g r a m y
D z ie n n ik a  W a b s z a w s k ik g o

i  K o n s t a n t y n o p o l ,  2 f a^  
dzierniha. W ie lk i wezyr wraz z k°' 
misją wyjechał udając się na wysp? 
Kandję. W ielkiego wezyra ty111' 
czasowo zastępuje Fuad-pasza. 

i F lo r e n c j a ,  2 października. 
walne wiadomości dzienników o i‘u' 
ckach w prowincji Viterbo są z 
bą sprzeczne Dotąd nie było 
dnego ważnego starcia, powstańcy 

i coraz dalej zajmują małe miejsc0' 
wości. W ie le  aresztowań. W  łt^ v 
mie przedsięwzięło środki dla 
pobieżenia rozruchom. N ow e *voj' 
ska włoskie zostały wysłane na gr*" 
nicę.

(Correspondent B urszu .) *

Wiadomości te le g r a fic z n e .
* Londyn  , 3 0  września. Podług wiado©°^j 

z Nowego-jorku z 19-go września, stan Maryla 
przyjął nową konstytucję większością blizko 20,0% 
głosów .—Z Meksyku podają pogłoskę, że Juarez k 
zał odbyć w mieszkaniu posła pruskiego reW;%’ 
podczas której miano szukać ważnych dokument(J1,',' 
lecz która pozostała bez skutku. ( Wolffs T .B  )

* Londyn , 1 października. Uroczystość refor©^ 
stowska w pałacu kryształowym odbyła się bez u8', 
ruszenia porządku, { la m ie .)

* W iedeń, 1 października. Dzisiejsza Die Press1 
zaprzecza znowu szerzonym pogłoskom, jakoby bar<© 
Hubner miał zamiar wycof ć się ze stanowiska a©' 
basadora w Rzymie; ma on przeciwnie wrócić wkr% 
ce do Rzymu z instrukcjami dotyczącemi rewizj 
konkordatu. (T am ie .)

* Zagrzeb, 3 0  września. Podejrzani o narodo"^ 
sposób myślenia profesorowie tutejszego gimnazj©© 
oraz szkoły realnej, w tej liczbie i dyrektor te$e 
szkoły Torbar, zostali dziś uwolnieni ze służby. ( # ł 
Presse.)

* Trjest, 1 października. Z Aleksandrji do©>9Z|  
pod datą 26-go września, że przybyli tam wojsko1? 
angielscy, którzy mają udać się do Massauha. J©' 
werunków na wyprawę abisyńską podjął się jedej1 
z kupców szwajcarskich.—Podług wiadomości z 
kutty z 31-go września, zgłasza się tam mnóst*0 
ochotników do wyprawy abisyńskiej. ( Wolffs T-

* Florencja, 1 października. Rząd wzywa pi’Z®. 
siębiorców do podjęcia się dostawy 300,000 kara©' 
nów iglicowych, w przeciągu sześciu lat. Emisja £>°' 
wych obligacij ma mieć miejsce 1 go październik8• 
(Tam ie.)

* B erlin , 1 października. Na dzisiejszem pos©' 
dzeniu parlamentu północno niemieckiego, prezes o- 
świadczył, że król przyjmie 3-go b. m., wzainku H°' 
henzollern, adres parlamentu z rąk prezesa, oraz Ż®. 
jego królewska mość, z powodu naglących czynnos© 
parlamentarnych, zaniechał zamiar przyj mowa©8 
deputacji adresowej. Admirał Jachmann zakomu©' 
kował wiadomość, że radzie związkowej złożony 
zostanie wkrótce memorjał, który obejmować będ©e 
zasady dla rozwoju marynarki. Wszystkie pozy©® 
budżetu marynarki zostały przyjęte bez wielki<© 
rozpraw. (Tam ie.)

* B erlin , 1 października. Frakcja środka parią* 
mentu północno - niemieckiego ukonstytuowała sl» 
stanowczo po dzisiejszem posiedzeniu walnem i "T 
brała na przewodniczących Bernuth’a, hr. Sol©9' 
Laubach’a i Friedenthala. (Tam ie.)
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’ -  j wv.  -wnYin a często jedynym pokarmem, będą, go miec
* Sztokholm, 3 0  września. Kroi szvrca. i dopóty, dopóki nie zjawią się wreszcie jacy uczciwi, 

trzymał dziś szczęśliwie operację na nstułę. zdolni i bogaci przedsiębiercy, którzy założywszy ra
zdrowia króla jest zadówalniający. . , wielka skalę młyny i piekarnie w Warszawie, zmuszą

* P aryż , 30  września. E tendard  j piekarzy ażeby w braku konsumentów, sami spo­
żyw ali ten gorzki chleb, jakim nas dzisiaj karmią.

wydaje •% lub % korca, do 
rzec, lecz mało

jutro odjedzie 
B av. B ul.)

także p. Rouher do cesarza. (Cer.

* ( P o d r  ó ż e  Naj  do s t o j  n i e j  s z y c h  Os _ 
Z Darmsztadu donoszą pod dmim 14 ( r  rze-
„Jego-Cesarska Wysokość Wielki Książę ( J m im  
wicz Następca tronu Aleksander Aleksa"d iści.  
przjbył z Moguncji do Darmsztadu pod J drogi 
ślejszem inc< gnito i powitany został w .
żelaznej przez wielkiego księcia d a r m B z ta d ^ i^

* Jour. de St. Pet. podaje następującą wmd 
telegraficzną ajeucji telegr. r u s k i e j ,  datowaną
lina, 30 września: Ich Cesarskie Wysokości^i Mlelki
Książe Cesarzewicz Następca tronu Ale , yjarja

 : TCiplbn K s ięż n a  C esarzow na  Atarja.
i zajęli miesz-

Do składu ich, oprócz 
Achillesa Corsi (primo 

Cesara

ksandrowicz i Wielka Księżna 
Teodorówna, przybyli tu dziś z lana

* ( O p e r a  w ł o s k a ) .  W edług teatralnego doniesie­
nia artyści opery włoskiej, pod dyrekcją Eugenjusza Me-
relli, rozpoczną szereg swoich przedstawień z dniem ’20  
października (1 listopada) r. b. 
znanych z przeszłego sezonu pp 
tenore), Joachima Rota (primo baritono serio)
Bossi (primo basso), wchodzą pp. Dezyderja Artót (pri­
ma donna soprano e mezeo soprano), Anna Dennay (pri­
ma donna soprano dramatico), Marja Hasselmans (prima 
donna soprano leggiero), Laura Coraciolo (prima donna 
contralto), Teresa Rota (soprano), pp. Oktawjusz Tasca  
de Capelio (primo tenore di forza), Joachim Anboneti 
(primo tenore leggiero), Alfred Moragas (primo barito­
no briłante); ”  ” ”  * ‘ ‘Józef Dupont (dyrektor orkiestry). Obokl ecdorówna,  przymyu tu uzm y w  _________________________  ,

kanie w pałacu am basady ruskiej, leni - dróż do oper już-przedstawionych u nas przez artystów w łoskich, 
sgkoście udadzą się jutro z rana w dalszą p to; Nozze di Figar0, M ose, Barbiere di Seviglia,
P etersburga. WvenkoŚĆ K się- Profeta, Ugonoti, Favorita, Balio in maschera, Trovato-

*  W ieśt' donosi, że Jej Cesarska W yboau* î  r e ,  T r a v i a t a ,  Faust, przedstawione będą w tym sezonie: 
żniczka EugeDja M aksym tljanówna itoum > 0(el]o  Eossinieg0i F iglia del regimentu Donizettego i
K siężniczka Leuchtenbergska, wróciła ao r e  gQ Muta di Portici, Domino nero i Fra - D iavolo Aubera.
ga ze swej podróży zagranicę. Jego  cesa rsa  * Abonament loż, krzeseł i miejsc numerowanych na przed- 
kość W ie lk i K siążę M ikołaj M ikołajewicz - stawienia opery włoskiej, składa się z dwóch serji A \ B ,
p rzybył 1 3 -g o  w rześnia do P etersburga. \ każ(ja na przedstawień 18. Cena miejsc jest taka sama

, . jak w roku zeszłym.
* ( B u ł k i  i c h 1 ó b). N iesum iennośc znacznej  ̂ # ^ o n c e r t)# W  przyszłą środę, to jest dnia 27

liczb y  piekarzy w arszaw skich, urzędow nie nawe wy , ześnja /g  października) r. b., w  sali resursy obywa-
’ ' n ie je d n o k r o tm e a o , dzie konckazana niedawno, budziła nas już danym będzie koncert wokalno-instrumentalny,

publicznego przeciw niej pow staw ania. O becnie, m a- . *ê ky e’runkiem p. M. F. Stankiewicza, na dochód wdów  
m y now y do tego  pow ód: od kilku dni bow iem  po ro _ 8jerot pozostałych po zmarłych na cholerę. B iletów  po 
żono tu nagle m ikroskopijne bu łeczk i, kajzet'a , . p ierwszego rzędu rs. l  kop. 50 , drugiego po rs. 1,
zw ane, o cały grosz na sztuce. W praw dzie . a wejgCia do sali po kop. 50 , nabyć można w  składach
Z  tych  b u ł e c z e k  ukazują Się W  W i ę  S Z J  j muzycznych: pp. Gebethnera i W olfa, Senewalda, Iłosi-
n iż dawniej rozm iarach, C oc w azą J „żenią o ie- : kai Kauffmana i Gliicksberga. Program koncertu: Część 
W M -IeC Z są  i W ™ , które 1 I - i  0  » » « • » '*  « „Oberon K- M. W eber,, ery
dną trzecią  ceny, tak s a m o  jak dotąd, w  m e t  ^  . 2 )  d w  ,  _ D o n Juan’a “ na skrzypce i
kości srebrnego rubla się ukazują'. T o żsa m o  dzieje , r  Vieuxtempsa j E  W(,ifa, wykonają PP. M.

ope-*  2 " a y  ’ J"“k™ ki 1L- C" ti; *) ”Edk"™e" F-
Jedna tylko piekarnia bankowa młyna pa-

i / a . J . i .    „„„o 11  ya kopiejek . ry
mv sie nad • dicuu, wjauhcj^

?J samej naga.  ------- 1 -J * iż > ! wicz. Część 11-ga: 5) Adagio
t a n ,  t a  w p 0 1 * d > b « ™ S b . S ^ m r S t j k o W t o l ^ - B ”  . J o t f o o t a n e g o

.  j Szuberta, odśpiewa p. T. Mikulski; 4) medytacja 
*  TT d n n r \ f \ ( \ a  n a  s k r / v n o p .  forte ni An i

sprzedawany
kopiejki! Jedna tyiKO p ieaarnia I F aust“ K. Gounoda na skrzypce, fortepian i melo-
r o w  e g o ,  U trzym ała dotychczasow ą cenę 1 /Z 1 J j diconj wykonają pp. Jankowski, Czarnomt-ki i S tank ło­
za Chleb tej samej wagi. Jeżeli za s‘a“ °^.” "na zn iży ł I w ifz -

m u L ,  pro,jóć «  tym ~ k» ! P-przez wzgląd na klęski, jakie dotknęry i ,0gtan0.  | wykona z orkiestrą
mieszkańców powiśla, piekaize ■ bułki. M F> Stankl
w ili zm usić ich do płact ma drożej za ęhłeD i nu ’
Filantropja ta na tern większe _zasługuje uw) dajtn^

Scherzo H. Litolfa, z 
wykona z orkiestrą p. 

arja z „Joanny d’A rc,“ od-

drożej za 
ze zas _ _

nie, że wypiek tego ciasta z dniem M ż(t^ „ne'rgicz- 
gorszy i pomimo wszelkich możebnych, tr0_
niejszych kroków przedsiębranych pr dz0 II)a.
skliwą nieustannie o dobro mieszkanc , , vjn..m
ła liczba piekarzy nie zdąża za talum S[ 
swych kolegów systemem. n rhle-

Słyszeliśmy, a raczej czytaliśmy ogłoś ^  d()_
bie białym, wypiekanym w Warszawie, ĵ erbaty
broci i smaku ma jakoby zastąpić bułki 
nawet używanym być może—lecz to jest ^
kowny, kosztujący drogo, a przeto ^  y.
ogółu, którego część najliczniejsza potrzebuje y
““ajnego, stołowego chleba. „o-łnszenia

W tych dniach nareszcie, spotkawszy oĝ -̂

tu o

w pismach tutejszych o sprowadzonym z Rru 
bie, skosztowaliśmy go wreszcie, przez c|eka^  „T 
dyuie, ażeby porównać wr cenie i dobroci p ... 
naszych i zagranicznych piekarzy. Otoż, zna 
chleb pruski wypieczonym wybornie, ważący . 
tnie deklarowaną ilość funtów, a w smaku różnią y 
się od tutejszego tak, jak zwykle różni się cias
gliny! Cena jego wprawdzie wyższa od dawnej e j
tutejszego chleba, a prawie równa obecnej, zdum 
nas tem bardziej, że przecież potrzeba odtrącic Jc 
koszta transportu i konieczny procent dlâ  sp 
dzającego. Tak więc, przyszliśmy do tego, że juz me 
tylko porter, piwo, wino, delikatesy, bławaty ws 
kie towary zbytkowe, lecz nawet chleb powszedni, 
sprowadzać musiemy do kraju, który dawniej spich­
lerzem zboża nazywano! Rzecz prosta, że idąc po ta- 
kiei drodze, musimy wyprowadzić za granicę wszyst­
kie kanitały nasze, bez żadnej nadziei zwrócenia o- 
nvch gdyż handel nasz wywozowy, zawsze dość ogra­
n i c z o n y — obecnie tem bardziej nie może współzawod­
niczyć z napływem zagranicznych towarów. DzjSkl 
przeto panom piekarzum

kańców , lecz i w yrobnicze, dla ktoiyc

p. Jankowski; 8 ) Scherzo (D  dur) 
ewicza, wykona orkiestra. Początek koncer- 

odzinie 7 ej wieczorem.
* ( U r o d z a j e ) .  P od ług otrzymanych w m. wrze­

śniu wiadomości z płońskiego, pokończono tam już wszę­
dzie żniwa. Rezultaty odbywającej się obecnie młócki 
nie wypadają najpomyślniej. Żyto jest niezłe, ale zbie­
rane w porze wilgotnej, nie szczególne plony wydało, i 
nieobficie sypie. Pszenica, skutkiem padnięcia na nią 
rdzy, także dużo słomy a mało ziarna wydaje. Owsy 
są dość dobre; ziarno w ostatnich pogodnych tygodniach 
zebrane prześliczne, również jak i koniczyna, wyjąwszy 
na powiślu, gdzie jak wiadomo przepadły przez powódź. 
Kartofle prawie w ogólności dotknięte zarazą. W roku 
bieżącym nadzwyczaj obrodził się i udał się tytoń, 
którego w powiecie naszym wielkie są plantacje, a szcze 
gólnie na Naruszewie, gdzie jest tak piękny, iż w ielkie 
zyski plantatorom zapewnia. W naszych okolicach o

1 2 __ 15 rubli sr., żyto zaś 6 rs.
wrześniu wiadomości

siewu pszenicę płacą  
P odług dostarczonych nam w m 
z lubelskiego, ulewy dość silne, przymrozki w m. czer­
wcu i lipcu, oraz grady i wylewy rzek, zrządziły tam wie 
kie szkody, tak iż rok bieżący będzie tam ar zo 
ciężkim rokiem, zwłaszcza że urodzaj pszenicy tak wie e 
na pozór obiecujący przeszedł najsmutniejsze przewidywa­
nia, albowiem w okolicach lubelskiego, jak hrubieszowskie, 
krasnystawskie, otrzymano samą tylko słomę. Z opoczyń­
skiego nie lepsze dochodzą nas doniesienia, ta iż lar- 
dzo wielu, co dotychczas wielką ilość pszenicy spiz u -  
wało, dziś sami muszą kupować takową dla dopeliue.na 
zasiewów; żyto prawie wszędzie się nie udało; kartol e 
albo wygniły albo zarazie uległy, jęczmień, owies, groc i 
bardzo miernie się udały. Podług dochodzących nas 
wiadomości z sejneńskiego , z miesiąca września , u- 
rodzaje tegoroczne nie są  tam najgorsze, mimo tak dłu­
gich deszczów i trudności dostania robotnika, któremu 
45 — 50 kop. dziennie płacić musiano. Zyto i pszeni­
ca zebrane jakoby ukradkiem, w czasie przypadłej do

tylko na górnych gruntach mieliśmy lepsze. Pszenica  
i korca, do szczęścia należy jeżeli ko- 

jest takich miejscowości. N a ostatnim  
targu w ni. Makowie płacono za korzec pszenicy rs. 12. 
Kartofle nie urodziły się; pod krzem zaledwie trzy lub 
cztery ich znaleść można i to na górnych gruntach; na 
mzkich zniszczały. Kapusty brak wielki. Z początku 
wiosny ustawiczne deszcze, i później także powtarzające 
się, wreszcie raptowne zimna, stan taki w gospodarstwie 
zrządziły. Donoszą nam z m. W ieliża  (gub. witebska  
w m . wrześniu): Ciągle panujące deszcze podczas w io­
sny tegorocznej zły w ywarły wpływ na wschody żyta 
które w wielu miejscach wyraiękło. a na wzgórzach w iatr 
je wywiał. Na niektórych polach zamiast żyta w yrosła  
żytnia stokłosa. Z powodu złej p gody można zaledw ie  
było skończyć zbiory. Om lot b trdzo lichy, skutkiem  
czego cena zboża wzrosła: płacą bowiem za czetwiert 
żyta rs. 7, a za pud mąki żytniej rs. 1. Jare zboże zna­
leść można było w dobrym stanie, ale w ogóle urodzaj 
mierny, mianowicie na żyto. WarzywTa liche, jabłek  i  

innych owoców brak zupełny.
* ( J a r m a r k i ) .  D zień, guberni, radom ski pisze: 

W liczbie interesujących dla naszego społeczeństwa fa­
któw z ubiegłego tygodnia, pierwsze miejsce powinienby 
zajmować bezwątpienia jarmark, gdyby odbywały się u 
nas jarmarki w prawdziwem znaczeniu tego wyrażenia. 
Prawo ustanowiło w Radomiu dwa jarmarki głów ne 
(podług wyrażenia miejscowego, walne), mianowicie: 
w czerwcu, w  dniu św. Jana Chrzciciela, i we wrześniu, 
w święto Narodzenia Najśw. Matki Boskiej. D la obu 
tych jarmarków przeznaczono po kilka dni. Lecz jar­
marki te mijają całkiem niepostrzeżone przez mieszkań­
ców, zwłaszcza zaś przez kupców i przemysłowców; 
w łaściwie mówiąc, nikt wcale na n ie nie przyjeżdża* 
jak to m iało i obecnie miejsce, żadne towary nie są 
przywożone, słowem , jarmarki w cale się nie odbywają. 
Kie możemy wskazać stanowczo na przyczynę tego fa­
ktu, który zasługuje na uwagę głów nie w  okolicy, k tó­
rej mieszkańcy odznaczają się zamiłowaniem do zw ie­
dzania jarmarków, chociażby nie mieli nawet żadnego 
interesu do załatwienia na nich; lecz sądzimy, że pow o­
dem zupełnego braku działalności handlowej na jarm ar­
kach w Radomiu jest, najwpierw, bardzo znaczna liczba 
różnego rodzaju sklepów i magazynów, w których każdy 
może kupić każdego czasu wszystko co mu potrzeba do 
gospodarstwa domowego, co naturalnie odstręcza ob ­
cych kupców, nie spodziewających się znacznego odbytu 
na towary przywiezione na jarmark; i powtóre ta okoli­
czność, że zboże i bydło domowe, stanowiące głów ny  
przedmiot handlu jarmarcznego, są sprzedawane i ku­
powane co tydzień na zwykłych targach, tak w samym  
Radomiu, jak i w sąsiednich miasteczkach.

* (T  r u p a ś p i e w a k ó w  n i e m i e c k i c h )  p„ 
Plambecka, która dawała przedstawienia w T ivoli, opu­
ściła już W arszawę i wyjechała za granicę.

* ( C h o l e r a ) .  W edług wiadomości od warszawskiego 
cholerycznego kom itetu, wczoraj, w środę, d. 19 wrze­
śnia (1 października) pozostawało chorych 107 , zachoro­
wało —, wyzdrowiało 17, umarło — , pozostaje 90; 
od d. 21 maja (2 czerwca) do dnia dzisiejszego zachoro­
wało 7 ,2 3 4 , wyzdrowiało 4 ,9 4 2 , umarło 2 ,202 ; w  szpi­
talu ujazdowskim i wojskach pozostawało 16, zachoro­
w ało 3 , wyzdrowiało 3, umarło 1, pozostaje 15; od 
d. 21 maja (2 czerwca) do dnia dzisiejszego zachoro­
w ało 388 , wyzdrowiało 221 , umarło 152.

* K ursa  monet zagranicznych w Warszawie.
Za talar wczoraj rsr. 1 kop. 9 dziś rsr. 1 kop. 9.
Za frank „ „ ,. 28 /% „ „ n 29 .
Za złoty reń. „ — „ 59 „ „ —  „ 59.
N B .  Wiadomość ta nie pochodzi z urzędowego • źró­

dła i może służyć tylko za wskazówkę.

* ( K o n t r a b a n d a ) .  W numerze 194 naszego 
D ziennika  podaliśmy podług R u s. Inw . artykuł 
z Odesk. Wiestn. o kontrabandzie na jarmarku iljiń- 
skim w Połtawie. Obecnie uważamy za słuszne przy­
toczyć następujący list, ogłoszony w jednej z gazet 
charkowskich:

„W  Odes. Wiestn., jakiś bezimienny korespondent 
podając wiadomość o jarmarku ilijńskim w Połtaw ie’ 
wyraża między innnemi zdziwienie z powodu zasekwe- 
strowama znacznej partji towarów w magazynie byłego  
kupca charkowskiego 1-ej gildji, dziedzicznego oby wa­
tę a poczesnego F ., i nadmienia, że plomby towarów  
zasekwestrowanych są pochodzenia podejrzanego i że 
okazało się j ak nadmienia wielce prawdomówny kore­
spondent iż w iększa część towarów miała na s o b i e  
plomby wywozowe. Pomimo udanej ze strony autora

  ________ ..„j - ; Porn'eńionych szczegółów  skromności, z a l e ż ą c e j  na tcm,
rywczo pogody, są nie złe; a kartofle chociaż drobne, ' że oznaczył naszą firmę początkową literą I -, 8 0 a^j^Q_ 
nie są dotknięte zarazą. Piszą nam z pułtuskiego w j go dowodzą wszelakoż, że miał on zł.v zaim^joaek te- 
końcu ra. września: Urodzaje tegoroczne w ogolności j dzić naszej firmie, naszemu domowi. - gc . „
są tu bardzo liche. Pszenicy prawie niema, żyto i  to go domu, poczytuję sobie za o b o w i ą z e  p
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rzekaaiom  korespondenta na nasz dom, k tóry  cieszy się 
o d  tak  w ielu la t zasłużonern zaufaniem i przynosi sk a r­
bow i przeszło  100,000 rs. dochodu rocznego. Uważam 
za stosow ne opowiedzieć o rewizji p . K leczewskiego 
tak , ja k  ona odbyła się w rzeczy samej, i pozostaw iam  
czytelnikowi osądzić, o ile słuszne są słow a korespon­
den ta  i o ile firma >asza skom prom itow ana je s t w  s p ra ­
w ie Kontrabandy połtawskiej. 1’rzy rewizji naszego skle­
pu, w obecności rew izora, w liczbie tow arów , przyw ie-

Napoleon I pierwszy mógł uczynić, w 1 807 , 1809 i 
1 8 10 , Napoleon III mógł także w 1 8 5 4  i 1863 . Za­

tem i Napoleon III także nie chciał stać się Don Ki- 
szotem Polski.” W tymże samym przedmiocie 
lwowski dziennik Słowo, w N° 73-im pisze: „Z obe­
cnym biegiem spraw w Galicji, w ścisłym znajduje 
sig związku, podniesiona teraz przez różne dzienniki 
kwestja polska. Czas, D ziennik Lw ow ski, N aro- 

zionvoh 7 w „ i  ; dówka,J)ebatte, W anderer, PesH N a p h  i jaki tuzin
- . w arszaw y 1 z-R adziw iłłow a, z frach tb ry fam i dzienników francuzkich, przepowiadają wkrótce chwi-

n a  nasze mnę _ 1 z kw itam i tam ecznych kom ór celnych, , Ig, kiedy Austrja uzna za koniecznie podjąć tę spra- 
l io  dot) kamizelek, z plom bami, na k tórych  znajduje j wg. Jakie znaczenie dziennikarstwo przypisuje pro­

się litera O, oznaczająca—ja k  przekonano się potem  ‘ jektowanej przez nie Polonji, a jaką rolę Austrja 
z telegram ów, otrzym anych przez nas od naszych eks- i według wspomuionych dzienników, ma odegrać w tej* 
pedytorów , obeznanych dokładnie ze znakam i ce lnem i— kwestji, to rzecz znana: Polonja, ta sama Polonja, 
w yraz „odcinki” (o rp  1;3kh), t. j. odcięte kupony. L ecz ' która za swój ideał uważa „bisurmański osmanizm” ' 
niestety, rew izor ośw iadczył, że lite ra  O oznac a, iż to- ’ ma służyć dla nas wszystkich za pewną obronę prze- 
w ary  te przeznaczone były  do w yw iezienia n apow ró t ciw wszystko łamiącemu raskiemu mougolizmowi a 
(0XB03Hue). P odejrzanem i w ydały  się p . K leczew skie- Austrja, choć przez wspaniałomyślność, ma ustąpić tej 
mu ceraty, w liczbie 88  sztuk, pochodzące z fabryk  szlachetnej sąsiadce, naprzód Galicję, a potem i inne

niete nie- a u s t r ia c k ie  nrnw ineie  flzvtaiao
.uu w nczuie 0 0  sziuj>, pueuuuznee u a p iz u u  uraucję, a potem i inne
am erykańskich i m ające zam iast plom b, w yciśnięte pie- austrjackie prowincje. Czytając w gazetach takie 
częcie celne. N a  dow ód, że clo za nie zostało rzeczy- j niewłaściwe fantasmagorje, powinniśmy prawdziwie 
w iśc:e zapłacone, złożyliśm y kw ity  m oskiew skiej kom o- j ubolewać nad obecnym stanem zachodnio-europej- 
ry celnej. R ew izor nazw ał to niedbalstwem ze strony  skiej dziennikarskiej loiki, według której, małe pol- 
komory celnej i zatrzym ał te p rzedm ioty , ażeby zapo- j skie państwo ma siłą oręża bronić zachodniej cywili- 
biedz na  przyszłość podobnym  nieporządkom . Z liczby zacji przeciwko olbrzymiemiu północo-wschodowi 
kilku  tysięcy sztuk płócienek, zasekw estro w anych nie a Austrja, przez wspaniałomyślność, ma kopać sobie 
w ielką ilość, z w szelkieini oznakam i, że plom by były , grób!”
lecz zostały oderwane na skutek dalekiej drogi i częste-j * ( J ę z y k  w y k ł a d o w y  w Ga l i c j i . )  Słowo 
go przekładania z fury na furę, lub też z powodu me- roztrząsając kwestjg o języku wykładowym w szko- 
dbałego rozpakowywania towarow przez subjektow. łach galicyjskich, pomiędzy innemi pisze: „Jak wia

, domo art. 5-ty zatwierdzonego przez cesarza austrja 
ckiego postanowienia'62-ch deputowanych polskie!

„  ,"" ,7 '"  ." T "  i w przedmiocie języka wykładowego w niższych i śre
że zachodzi • i H/ eu S,ę br ąr r  n a ,t0 ’ dn ich  z a k ła d a c h  naukow ych  G alicji, opiew a: „ W  szk o -
wywa^a c a lo w i n P, \  łach średnich b^ cych w cz§ści lub w całości na u-
towarach ",enarus!aln°BCI P on,b-zwJaszeza-Przy ; trzymaniu gminy, za wykładowy uznaje się język
g a r a c h  takich ja k  p łocienka, o trzym yw anych przez ; polskk z następującemi ograniczeniami: 1) iezyk rua-
s i ę c y s z m r Z n m l o b l ICi p a rtjach ’ ”  liozbie k ilk ' \  * *  ' k i p o zo sta je  w yk ładow ym  p rzy  n au ce  r u s k i l j  li te ra -  
subfekfrw  ■ 1n ' epodobna bo “  dopilnow ać w szystkich tu ry j ja k  , w c z te rech  n iższych  k la sach  g im n az ju m

ak ad em ick ieg o  we Lw ow ie. W  n au ce  re lig ji j w k  V  

powiedzianego o k azu j. ‘, i ,  i „ „ ”  ż , " , 3  :  f / .  t  a<l° ' ,J '  " Z,W * ro ep o rzg d aeń ;
c e n , liczka f.w aró w  w’v k L d w  Z t l ł f e "  “
wiadom ość podana przez azanow nego koro .ponden .d  o X w  V J 2 ™  f t k o  “ °  ' ' V ™ ? 1? 10'
zatrzym aniu takich tow arów , k tóre  były  wątpliweao po- W kaZ(J>™ ? W m  ra z ie  ra d a  Szkolna,
0 * 0 * 0 . i«  lub m M f  plom by’„znacz J,L 7lv”l r  ftt Iw TlfJS
pow inny być napow ró t wywiezione O ile konfiskata • ■ w , asa<j“  ęd z ie  w y k ład a ją  W ję z y k u  ru sk im , uczą
by ła  zasadna, okaże się to zc śledztw a; do stanow czego z S f e k i r i e ^ k ! ^  Z a k ła d a d l
zas w yjaśnienia spraw y, byłoby bardziej niż lekkom yśl- i ^  \  lJ° lh k lIi J ^ e m  w ykładow ym , u czą
nością, nadaw ać osobistym dom ysłom  znTczenie fak tu  ( " “J *  ^ r a t u r y ,  a le  m e w szystk ich  obow iązkow o, 
Ośmielam się nadm ienić, "że w szystko wyż p ^ T e d z b  ino J S ®  f *  T
może być stw ierdzone sam ym aktem , spisanym  przez re- * !  Wykj a d ° -
wizore. P roszę was, panie, dla m iłości p raw dy , og ło- ' S e m  u im naz inm  w T ^  1* 0W8kle“ 1*. 1 W n!ZSZCm
sić list niniejszy w waszej gazecie. Śmiem spodziew ać S e iT w  Z 3 S e  - J  nl ’i  l ^ k P1*
Się, że i inne gazety, k tó re  p rzedrukow ały  keresponden- “  b hższv  f S  Slg W
cję Odes. M iestnika, nie pozostaw ią bez uw agi niniej- s tan o w ien ia  no lsk icb  d e n i 't  U w spom m onego  po- 
Szego mego oświadczenia. Salomon Fichtenholtz. ’■ d ?u e iT t r ź J r H  c  ! i  v “ y ’ rozw ażm y  ty lk o

* cp. , . _  Qlug ' 1 trzeci jego punkty, zawierające w sobie ogra-
7 „ 7  s c h r o n i e n i a ,  d l a  p i e l g r z y m ó w ) .  21- mczenia na korzyść języka ruskiego. J tak. 2 i punkt
eegraj lujow ski pisze, ze utrzymanie domu schronienia powiada, że na żądanie rodziców 25 uczniów jakiej- 

a pielgrzymów, znajdującego się przy ławrze kijowsko-. kołwiek bądź klasy gimnazjum, oddzielne przedmio- 
Ji ^ i ’t  kr0Sztlbe r'CZme 1 5 ,000  rs. W leem zasiada , ty mogą być wykładane w języku ruskim, lecz nie

e az około 600 osob do obiadu, zastawianego po więk- i inaczej, jak po poprzedniem na to zezwoleniu miej-
za ż ,z . pod S'dem niebem, przyczem ludzie chodzący f scowej rady szkolnej. O ile nam wiadomo, rodzice nie 
a żebraniną, me są dopuszczani do stołu, lecz dają się 25 ale 50 UCzniow, starali się w niektórych o-imna- 
m pouaończemu obiadu resztki. Zamiast kolacji, kto j zjach o ruski wykład dla swych dzieci lecz wykład

ffo i u Z ,OStaC p° rpy m kawałku bardzc; smacz,le- I dotąd w żadnem gimnazjum i co do żadnego z 
których i f ytn,eg0- Jedn/ ra z największych legatów, z ! przedmiotów w praktyce niezastosowywa się. Również 
^ 1,A I . utworzony został kapitał pomiemonego domu : nie stosownem zdaje się nam i tłomaczenie trzeciego.  -  - - " o o i u i  i v a p i t a i  j j u i i i i ^ m v ^ i i ^ g w  u m n u

scuon ien ia , był bezw ątpienia ten, k tó ry  zrobiony został 
za na-zych- czasów przez sta rca  ław ry  k ij o w s k o - pi eczer • 
® 'ej, zakonnika mszalnego Parfeniusza^ k tó ry  oddał nie- 

w  ocznie do ogólnej kasy ław ry , d la  żyw ienia pielgrzy- 
t e J r - V 5'000 rs ’’ k tóre  zapisane mu były  testam en- 
h w r a T '2 wahinę O rłów ą-C zesm eóska. W roku  1849. 
ław ra  m iała 206,300  rs. dochodu. '

a r ty k u łu  dziennilm1 1 P o l s k i ) .  W u z u p e łn ie n iu  
m ym  napisem  zam ies a ł’o d w i-Łistj/, p o d  ty m że  sa- 
nu m erze  naszego dziennik.80 wvvcz°™ jszym  (2 1 7 -m ) 
C) w y ją tek  z paryzkiej u ? l  I.)rzy taczamy n a s tę p u ją -  
k tó r a  z świeżo w ydanego %̂ % "  tym ż« P rzedm ioc ie ,
Napoleona I podaje następuj?0 f U ^ sp o n d e n c j i  
pod 2 kwietnia 1811 do króly llst z Paryża 
bergsktego: „P o cóżbym miał J  ryka w'rtem- 

Czyżby dla odbudowania Polsku MoWf dzić w°jnę? 
„po Tylży, po Wiedniu, nawet w roku &  to z'obić 
„nadto dobrym jestem taktykiem, abym I ? ”'1 ZV  
„tak łatwe sposobności; zatem nie chciałem 
Jestem  od chęci stania się D on Kiszotem L u /JkD ó l 
„Duli KiszotJ powiada Liberte, „wyraz to surowy dla 
naszych paryzkich współtowarzyszy z Siecle'* i dla 
naszych wiedeńskich współtowai-zyszy z Debatte. Co

punktu wyż przytoczonego postanowienia. Powiedzia­
no w niem jest, że w gimnazjach z polskim językiem 
wykładowym, język ruski wprowadza się „wzglę­
dnie,” to jest zależy od życzeń rodziców uczniów; we 
wszystkich zaś gimnazjach, język ten wyłączony jest 
z przedmiotów obowiązujących, i wykładają go w go- 
dżinach po klasowych. Według naszego zdania nau­
ka literatury ruskiej przestaje w takim razie być ko­
nieczną; uczą jej zatem na równi z kaligrafią, śpie­
wem, językami francuzkim i włoskim. Oprócz tego 
przy tem postępowaniu, nauce innych przedmiotów 
w godzinach po klasowych, jak naprzykład francuz- 
kiego lub włoskiego języka, pozostawdanoby więcej 
wolności, niż nauce języka ruskiego na ziemi ruskiej, 
dla tego że do słuchania tych przedmiotów dość już 
wynurzenia życzenia ucznia i trzeba wyrażenia tego 
życzenia ze strony rodziców. Przy podobnem tłoma- 
czeniu prawa wynika to, że ruski język w gimnazjach 
w Galicji jest zakazany i ruskiemu uczniowi pozwa- 
lai4 go uczyć się tylko w takim razie, jeżeli rodziee 
stanowczo wypowiedzą na to zezwolenie.”

znb„iK w ,e s t 'ia k a n d j o c k a . )  Poselstwo tureckie 
l>uiar.Unii ało dziennikowi Jour. de S t Pet. nastę- 
wrzeenia telegraficzną: hon.stantgnopol, 2 8

Itau, chcąc dać nowy dowód swej pieczo- !

łowitości o ludność wyspy Kandji, polecił wielkiem11 
wezyrowi przywieść do skutku na tej wyspie plan no­
wej administracji, którą spodobało mu się nadać 

. Kandji. Plan ten skombinowauy został w ten sposób,
| ażeby zaradzić złemu, spowodowanemu ostatnicmi 
i wypadkami, i dać mieszkańcom trwałe gwarancje dla 
, ich przyszłej pomyślności.

Ameryka.
i * ( W o j n a  b r a z y l i j  s k o  - p a r a g  waj  ska)-  
Bombardowanie przez armje sprzymierzone twierdzy 
paragwajskiej Humaity, rozpoczęło się. M onitor doda­
je do tego, że o rezultacie tego bombardowania obie* 
gają sprzeczne wersje, z których nie można wypro­
wadzić żadnego stanowczego wniosku. Okazuje fdę 
ztąd, że atak pomieniony pozostał bez żadnych wa­
żnych rezultatów. (N ordd. A . Z .)

* (Ch i l  i). W kongresie chilijskim toczą się nieu­
stannie rozprawy nad kwestją reformy ustawy. Swą 
sympatję dla nowo-utworzonej rzeczy pospolitej nie* 
ksyfcanskiej, kongres postanowił okazać w ten spo­
sób, ze przeznacz;,-! na posła w Meksyku osobistość 
„wysokiego stopnia.” Jeżeli Juarez, jak to widać z 
pog oski podanej przez telegraf, okazuje względność 
t la reprezentantów dyplomatycznych w ten sposób, 
ze kaze odbywać u nich rewizje, w takim razie poło­
żenie owej osobistości „wysokiego stopnia” nie bę­
dzie bynajmniej godne zazdrości. Jeżeli pogłoska po­
dobna, chociażby nawet zmyślona, może bvć szerzo­
ną, dowodzi to, jakie panuje wyobrażenie o

iftej. (JW d  T .nz Cp Prezydenta nowpJ rzeczypospo-
| Austrja.

* ( R a d a  p a ń s t w a  i s e j m y .  — U k ł a d y  
z W ę g r a  m i. Z g r o m a d z e n i e  b i s k u p ó w .  —
D w ó r. — S p a ił e k po c e s a r z u  M a k s y  mi '  
l j a n i e . )  Wiedeń, 2 9  lurześnia. Ze strony półU' 
rzędowej podane zostały do wiadomości powszechnej 
wskazówki co do czasu trwania teraźniejszej sesji ra­
dy państwa, podług których takowa zamkniętą zosta­
nie ku końcowi grudnia. Około połowy stycznia zwo­
łane zostaną sejmy, które mają uchwalić budżeta kra­
jowe i załatwić inne sprawy naglące, na początku zaś 
marca ma się znowu zgromadzić rada państwa dla o* 
statecznego dokonania dzieła konstytucji. Potrzeba 
przeto będzie trzech blisko miesięcy na rozprawy nad 
projektem porozumienia i nad tak zwranemi prawami 
zasadniczemi, lecz pom im o to b a rd z o  wielu powąt­
piewa, ażeby rada państwa zdołała załatwić się  w 
tym okresie, chociażby tylko z najbardziej naglącemi 
kwestjami prawa państwowego. — Projekt związku 
celnego i handlowego z Węgrami został już nawet 
w szczegółach opracowany, lecz jeden jeszcze punkt 
przedstawia trudności, mianowicie, porozumienie się 
co do wspólnej flagi. W ęgrzy życzą sobie, ażeby 
obok używanej dotąd flagi państwa, znajdowało się 
także go.dło węgierskie, i nastąpi prawdopodobnie 
porozumienie w tym względzie. Prowadzone są tak­
że z ministerstwem węgie.skiem układy w przedmie' 
cie systemu monetarnego, i o ile słychać, przyjęto j«ż 
za zasadę, że system monetarny pozostanie "nadal 
wspólnym, lecz Węgrom służyć będzie prawo bicia 
monety z herbem krajowym, tak samo jak to był° 
we zwyczaju do roku 1848. —Nie wszyscy jeszcze 
biskupi z krajów cislitawskich przybyli na tutejsze 
zgromadzenie prałatów, biskupi zaś, którzy stawili 
się tu, zajęci są jedynie pracami wstępnemi do sy­
nodu, który zamierzono zwołać tu na przyszły 
miesiąc. — Jakkolwiek sejm węgierski zatwierdzi 
prawdopodobnie zawarty obecnie układ finansowy, 
lecz w takim razie opozycja podwoi swe usiłowa­
nia dla przeszkodzenia ludowi nawykać do nowego- 
porządku rzeczy. Sfery radykalne są i bez tego 
mocno oburzone z powodu polemiki dzienuika N<*‘ 
plo  przeciw Kossuthowi.— O dłuższym pobycie w je­
sieni rodziny cesarskiej w Gódólló, nie ma już teraz 
wcale mowy, lecz powiadają, że cesarz uda się za 
kilka dni do Węgier na polowanie.—Wielkie błędy 
wkradły się do wielu pism austrjackich i zagranicz­
nych w przedmiocie układów o spadek po cesarzu 
Maksymilianie. Pod względem ustanowienia cesarzo­
wej Karoliny jedyną spadkobierczynią, nastąpiło już 
zupełne porozumienie, tak iż układy pomiędzy dwo­
rami tutejszym i brukselskim dotyczą już jedynie wy­
znaczenia mięszanej administracji, któraby opieko­
wała się nieszczęśliwą cesarzową; p. Tesch, pełno­
mocnik belgicki, wyjechał do Brukseli po instruk­
cje co do rozwiązania tej kwestji. (Nordd. A . Z .)

*  ( b a r o n  H i i b n e  r). Wiedeń, 1 październikz. 
Hien. Abp. pisze: Wiadomość podana przez niektóre 
dzienniki, że baron Hilbner nie pojedzie do R z y m u ,  
jest mylną. Baron Hubner wyjedzie bowiem już w 
tych dniach do Rzymu.

Belgja.
* (O t w a r c i e i zb) .  Dzienniki belgickie donoszą,
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że otwarcie posiedzeń izb sejmowych na r. 1867 68
nastąpi stanowczo d. 22 października r. b. (L a  I r . )

M oksyk*
* ( P o ł o ż e n i e  k r a j u . )  L a  P a trie  pisze. Poło­

żenie rzeczy w Meksyku jest smutne, o ile wnosić 
można z korespondencij meksykańskich, ogłoszonych 
przez dzienniki nowojorkskie Tim es , H erald  i mne. 
Korespondencje te datowane są z m iasta Meksyku, 25 
sierpnia, i H erald  streszcza je w następujący sposób: 
„Rzeczpospolita wróciła znowu do stanu chroniczne­
go anarchji. Zaledwie cudzoziemcy opuścili kraj, za­
ledwie zastygła krew zamordowanego cesarza, a już 
dawne niesnaski wewnętrzne pomiędzy samymi me­
ksykanami wszczęły się na nowo. Z krwi, w sposob 
tak barbarzyński, dziki i bezpotrzebny przelanej przez 
rząd Juareza w chwili jego tryumfu, wytryśnie p ra­
wdopodobnie potok krwi, który zgładzi wielu z tych 
przewódców, którzy nie potrafili złagodzić powodze­
nia zapcmocą miłosierdzia.”

r r * '* ' •
* (N a t i o n a 1 v e r  e i n). B erlin , 29  września. 

Dziś odbyło się zgromadzenie kom itetu National- 
vereinu. Postanowiono, że na porządku dziennym 
przyszłego zgromadzenia walnego stać będą: złoże­
nie sprawozdania z czynności towarzystwa, rozprawy 
nad sposobem użycia funduszów pozostałych do dys­
pozycji, i nareszcie postawienie propozycji komitetu 
w przedmiocie rozwiązania Nationalvereinu. Dzień 
i miejsce zgromadzenia walnego, wskazane zostaną 
później przez prezydjum. (Corr. H av. Bul.)

Włochy. .
* ( K w e s t j a  r z y m s k a . )  Jak  dalece myśl, ze 

Rzym ma zostać stanowczo stolicą Włoch, zrosła się 
z przekonaniami włoskiemi, okazuje się z odezwy, 
wydanej przez syndyka miasta Florencji do tamecz­
nej gwardjj narodowej podczas ostatnich zbiegowisk 
ludu w tem mieście, które to zbiegowiska były zre­
sztą daleko znaczniejsze, niż się można było domy­
ślać z telegramów. Do tej nawet odezwy, k tóra mia­
ła  na celu przytłumienie ruchu, spowodowanego kwe- 
stją  rzymską, wkradł się taki ustęp: „Dopóki Floren­
cja będzie siedliskiem rządu, dopóty ma ona wzglę­
dem Włoch wielki obowiązek przestrzegania posza­
nowania dla prawa.” (N ordd. A . Z .)

* ( N o t a  p. R a 11 a z z e g o). Korespondent 
włoski Journal des Debats donosi o nocie ogłoszonej 
przez Opinione nazionale, uchodzącej za organ p. 
Rattazzego. Nota ta służyłaby za „klucz tego dzi­
wnego spokoju ze strony męża stanu, który za je- 
dnvni zamachem zgubił cale stronnictwo lewej, na 
którem się opierał, bez nadziei pojednania się kiedyś 
z stronnictwem, w którego interesie wystąpił. W no­
cie tej zasługuje na uwagę następujący ustęp. „K ząl 
i kraj liczą ua dobre usposobienie i patrjotyzm stron­
ników jenerała G arbaldego, wyciągając tak samo jak 
i oni ręce ku temu Rzymowi, od ktorego trzymają 
has dziś w oddaleniu traktaty, a do ktorego mogą 
nas ju tro  zbliżyć zmiany w położeniu Europy i nowe 
Przymierza. Jednem słowem, Rzym powinien do nas 
wkrótce należeć, chociaż rząd i kraj nie będą się zaj­
mowały konwencjami niedostatecznemu i zaniedbanemu 
Paktami międzynarodowemi”. (L a  Fr.)

* ( S t r z e ż e n i e  g r a n i c ) .  Corriere italiano do- 
dosi, że pomimo wydalenia Garibaldego, rząd w os­
ki nie przestaje strzedz z jak największą bacznością 
granic państwa rzymskiego. (F o rd .)

--------
Korespondencja Dziennika W arszawskiego. 

Paryż, 27 trześn ia  (*)•
• Sprawy w łosk ie .—  P rzyszłość  Francji. —  Z akłady kredyto­
w e .— O szustw a i w łóczęgostw o.— Samobójstwa.

Zaledwie wysłany został rozkaz do Tulonu, ab) 
wyprawić dywizję do Civita-Yecchia, nadeszła wiado­
mość o aresztowaniu Garibaldego i przewiezieniu go 
do Alessandrji. W skutku tego we Florencji były 
rozruchy, podczas których raniono kilku ajentów po­
licji. Pogłoska, że oficerowie legji z Antibes podali 
się do dymisji, nie potwierdziła się.

Od czasu jak  Francja rości sobie prawo do rządze­
nia losami świata, trzeba koniecznie zajmować się 
wszystkiemi zagranicznemi wypadkami. Dyplomaci 
fraucuzcy nie umieją po niemiecku, i nie zdają sobie 
sprawy z dążeń nismców, a chcą rozporządzać Niem­
cami; oczekuje ich rozczarowanie i kiedy zjednocze­
nie Niemiec zostanie dokonane, natenczas Francja 
stanie się państwem drugorzędnem. Rzym przeżywa 
swój czas i panującą religją we Francji staje się wol- 
terianizm.

Dopóki zarządzający zakłądami kredytowemi nie 
będą poprzestawali na przyzwoitej płacy, a będą wy­
magali po 80 tysięcy fr. rocznie, i jeszcze będą cią- 
guęli zyski, zakłady te będą bankrutowały i pozosta­

(*) List ten wzięty jest z 11 arsz. Dniew.

je  tylko powiesić jednego lub dwóch takich sztukm i­
strzów. W  Anglji skazano na galary oszusta bankie­
ra i złe się zmniejszyło. Pp. P ereire  wyszli z interesu 
z dwoma czy trzem a stami milionów f r .!

Patrząc na większych i mali to samo robią: kolory 
m aterji wszystkie są wypełzające, nawet praczki 
zmawiają się na szkodę konsumentów, niszczą i gubią 
bieliznę. Niedawno ujęto tu  młodego włóczęgę. P y­
tają się go w sądzie,—gdzie mieszka? Na polach 
elyzejskicb, odrzekł on, na dwudziestem trzeciem 
drzewie, na piątej gałęzi. Słowa te wyjęte są ze sztu­
ki Dumasa i włóczęgę za nieuszanowanie dla sądu 
skazano na dziewięć miesięcy więzienia. Praw o k a ­
rze tych co nie mają mieszkań, gdyż od włóczęgostwa 
do złodziejstwa, tylko jeden krok.

W  tym roku samobójstwa znacznie się pomnożyły. 
Wczoraj zabił się mąż za to, że był niewierny swej 
żonie. Sumienie jego nie zniosło tego, co dotychczas 
nazywało się tylko: „un coup de canif au contrat du 
m ariage.” W edług praw francuzkich, mąż może mieć 
kochanki, tylko nie pod jednym dachem z żoną. K .

P i ł  Z E  W O D N 1K  W A R S Z A W S K I .

W arszaw a,
21 W rześmia (3  P a źd ziern ik a ).

K a l e n d a r z .
W  piątek, 4  paździeraika,— św . F ran ciszka  Seraf. —  

Słoń ce  wsch. o godz. 6 min. 6; zaeh . o godz. 5 min. 3 0 .
W  sobotę, 5 października, —  śśw . P la cy d ą  w yzn. i 

F law ian n y  pan. — S ło ń ce  w sch. o godz. 6 m in. 8; zach. 
o godz. 5 min. 2 8 .

S t a n  p o g o d y .
Dziś z rana -j- ó^O. K. ciepła 

Wczoraj.
Barometr w milimetrach

przyjechało osób — , w y jech a ło  ©sób 17: —  w  o g ó le  
przyjechało  osób 1 2 9 7  o g o ie

ione , T l  i T S t T ,  dT° * T lynl k P °C2towych  w le-
Z używ anem i m arkam i: T opornin  ^ M ™ / rai*'“o w ic 'e: 
W ysok iem  M azow ieck iem , K orn w  S d n a ch  R k® *  
Jędrzejew ie , R ybińsk i w  M akow ie S n  Y  ° W W 
żew ie, W ysocki w  D ob rzyn iu  Y "  ^
zow skiej, D om aradzka bez oznaczenia m ie j s c f ' n i  h 
w N ow ej w si, —  lis tó w  m iejskich sztuk 3 , w’y iS v c h  ^  
skrzynek pocztow ych , jak o  na koszt doręczone nie b id  ! 
oraz 5 0  sztuk lis tó w  na koszt <ya w yekspedjow an ia  w e ­
w nątrz kraju, jako  z m enaklejonem i m arkam i, zn aidu ia  
s ię  w  kancelarji pocztam tu do odebrania .

*  D n ia  2 0  (2 )  b . m. i r. chorych w  8 -u  cyw iln ych  sz n i-  
talach: przybyło  6 6 , w yzdrow ia ło  2 7 , um arło  5  D0- 
zostało 1 5 3 5  (m ężczyzn 7 4 7 ,  kob iet 7 8 8 ) ,  z nich w  
szp ita lu  starozakonnych m ężczyzn  1 6 7 , kob iet 1 41

* W  dniu 2 0  (2 )  bież. m ies. i roku, U rodziło s i a  
chrześcjan : p łc i m ęzkiej 6 , żeńskiej 2 , starozakon ­
nych-. p łc i m ęzkiej 1, żeńskiej — , razem  9; — z a .  
w a rło  ślub y  m ałżeńsk ie  par: chrześcjan: 5 , sta r  o* a -  
konnych: —  um arło: chrześcjan: p łc i m ęzkiej u
żeńskiej 6; starozakonnych . m ęzkiej 7 , żeńskiej 4*  
razem 2 8 . *

C eny targow e.
d n ia  2 0  w rześn ia  (2  p a ź d z ie r n ik a ) 1 8 6 7 roku .

RODZAJ PRODUKTÓW Czetwert Korzec od — do
rsr. kop. ruble sr. i kopieiki

t .  6 x r a n a .  Jo  g o d . 4 po poi

752 9 
-+- 8  "6 

pochmurny

754.1
Termometr Reaum  ....................* i F 3 “5
Stan nieba  ..............  . . . . . .  |nap.pogodny

Największe ciepło (- 9°6, R. Najmniejsze ciepło' - f  3"4 R

Wysokość wody na W iśle stóp 1 cali 8.

Ż y to ................................
Jęczm ień .......................
O w ie s ..................................
Groch p o ln y ................
K artofle.........................
Pud siana od kop. 35

16
10

80
32

80

12

1— 10 50 ~
45 6 75
—- --- _

2 % 3 _
"r- —
80 1 93
22% - 2 4 .

Owsa 190 czetwerti.
Wiadro okowity od rs. 3 kop. 95 da rs. 4 kop. 5 
Garniec od rs. 1 kop. 3 2 %  do rs. 1 kop. 38.

W i d o w i s k a .
W IE L K I T E A T R . — D ziś, opera E m aili, tłónaacze- 

nie i podkład pod m uzykę Jana C hęcińskiego. — O s o b y :  
D on K arol Rejent K iszpanji— p. Koehler-, D on  Ruy G o ­
m ez da S ilva , grand h iszpań sk i— p. Prochazka-, E lw ira  
je g o  siostrzenica i narzeczona—  panna K w iec iń sk a -, E r-  
nani — p. F ile b o r n ; D on Ricardo, przyboczny don K a­
ro la — p. Szczepkowski-, Joaana pou fa ła  E lw ir y — panna  
Rybicka-, Jago  przyboczny don S ilw y — p. Paw lew ski.— 
Jutro, opera Łucja Z LamennOOlłl (p . G onzalo T intorer  
przedstaw i rolę E dgara).

TEATR ROZMAITOŚCI. — Jutro, komedja Rodzina 
Benoiton’cw . — Wczoraj, dawano komedję Slaby P a­
nieńskie czy i Magnetjzm serca; krotochwilę 0 chlebie i 
wodzie, było osób 3 0 0 .

E L D O R A D O  (przy u licy  D łu g ie j). — D ziś  i  codzien­
nie, w ystąpien ie p. Ooosz z tow arzystw em  śp ie w a k ó w  
fra n cu zk io łl.— P oczątek  o godzinie 7 ( /,. —  Wczoraj, 
było  osób 4 9 .—

A L K A Z A R  F R A N C U Z K I (daw niej Odeon na K ra- 
k ow sk iem -P rzedroieściu ).— J>ziś i codziennie, P rz ed sta ­
w ien ie  Ś p iew a k ó w  francuzkich- — (P oczątek  o godzinie  
7 - ej). —  Wczoraj, b yło  osób 3 5 5 .

W Y S T A W A  T O W A R Z Y S T W A  Z A C H Ę T Y  S Z T U K  
P IĘ K N Y C H  (w  hotelu  eu rop ejsk im ).—  C odzienn ie , od 
godziny 10 z rana do w ieczora.— Cena w ejścia  kop. 15; 
w niedziele zaś i św ię ta  kop . 5.

W Y S T A W A  O B R A Z O W  i S T A R O Ż Y T N O Ś C I p. 
S u la tyck iego  (na  P o d w a lu  w  dom u D yzm ańskich ). —  
Codziennie, od godziny 10  rano do 4 po południu . — 
Cena wejścia, kop. 10.

N A  P L A C U  N A L E W E K . — Codziennie P A N O R A ­
M A M ikroskopów .

T E A T R  M A Ł P  i P S Ó W T R E S O W A N Y C H .— D ziś  
i codziennie, P rzed sta w ien ie  W ogrodzie przy u licy  M io­
dowej w  dom u L essera .—  Początek o godzinie 6 ‘/ 2. —  
Wczoraj, było  osób 2 2 .

* Przyjechali do Warszawy: jenerał-piechoty Has- 
fo r t, z Drezna; jenerał-m ajor inżenierji baron Tizen- 
hauzen, z Wiednia; rzeczywiści radcowie stanu: Kwiat­
kowski, z Drezna; Bońkowski, ze wsi Gośki; — wyje­
chali: jenerał-m ajor Niejełow, do Łowicza; rzeczywi­
ści radcowie stauu: Gzelszew, Gonzaga P aw liczyński, 
i dymisjonowany jenerał-m ajor Naumow, do P e te rs­
burga.

* W dniu w czorajszym  przyjechało koleją  żel. w arsz.- 
w ied. i w arsz.-b ydg . osób 8 6 2 , w yjech ało  osób 3 8 7  — 
koleją żel. petersb .-w arsz. przyjechało osób 2 2 3 ,  w yje­
chało  osób 2 3 3 ;  —  koleją żel. w ąrsz .-teresp . przyje- 
ch a łc  osób 1 9 7 , w yjechało  39  4; —  statkam i parow am i

EURS G1KŁDY WAR8ZAW BKIEJ, 
d n ia  21 W rześnia  (3  P a źd z ie rn ika )  1 8 0 7  r

H O N 8 T Y .

P ó ł - lm p e r ja ły  R o s y j s k i e ........................................
D u k a ty  B o le ń  d e ra  k ie  n ow o w a i n s ............
F ry d ry c h s d o ry  P r u s k ie ...................  .............................
P r a s k i  K u r a n t  ss. 100 t a l ..................... .* !!!!** .’ ..................

P A P IE R Y .
(b ez  w a r to ś c i  k u p o n u )

O b lig i S k a rb u  za ra. 1 0 0 ......................... ..
B ile ty  S k a rb u  K ró l. PoJ. *a r*. i CG
O b lig ac jo  C sąsęk . i  r . 1835 po sh>. 500 Ya Y a tak *  ”
C e r ty f ik a ty  B a n k u  n a  O b iig . C ia s t .  l i t .  A c o  s io

300 za s a tu k ę ...................................................................  * '
L it. B po  z łp . 200 za e s tu k ę  z k u p o ń tm !  . .
•» »  » bos k u p o n u . . .   . . . .

L ia ty  Z a s ta w c o  I l l - g o  O k re s u  S e r j i  1 -ej sa  ra. 100! 
Lusty Z a s ta w n e  I i i - g o  O k re s u  S e r ji  2-oj s a  ra.100*)
L i i t y  l ik w id a c y jn e  za rs . 100* ) . . . .  ..............................
D ow ody  K om . Ć c n tr .  L ik  w ic . sa  ra. ICO R s ..  ! . . !
5 p o ż y c z k a  roafły j. S t ig J i tz a  z r. lS S i  sa  r*. i ó o ! ! ’ .
6 D O ijczk a  r o s s y j . S t ig l i t s a  s r. 1855 sa rs . 1 0 0 . . . .
B ile ty  B a n k u  C es. R os. £ r. 1880. sa  i s .  10 0 ...........[ .
M e ta lik i L u to w e  z  a r s .  I 1 0 ...........................................

„  S ie rp n io w e  za rs. 1 0 J.........................................
R o sy jsk a  pożycz. p re* \. i  IijGd rg. i 0 0 .........................

„  „  „  l i  C G  , ,  1 0 0 . . . ................ ! . . . .
A k c je  G łó w n e g o  T o w a rz y s tw a  R o s y js k ie g o  d ró g  #©-

Isfiuych  rs . 1 2 6 ................................................ 7 ......................
O b lig ac jo  Crlówn. T o w . R ;.s. D ro g  ^®1. po  f ra n k  3001‘

»a rs . 1 0 0 ....................  .a,...............................................
A k c je  D ro g i Ż el. W a r .-W ie d  za a s tn k o   .........
O b lig ac jo  D ro g i Ż el. W a ra z .-W ie d . po  F rank . 600 sa

s z tu k ę ........................................... ..................................................
A k c je  D ro g i Ż e l W a rs a .-B y d g o s k ie j  s a  rs . 1 0 0 . . . .
A k c je  Ż e g lu g i . P a ró w . K ra j .  ra. 100...................................
A k c je  D ro g i Żel. W arsE .-T eresp o lak io j *a r s .  1 0 0 .. 
A k c je  D rog i Jgel. tab . Ł o d zk ir.j ra. 1 0 0 .........................

W S X L B .

B e r l i n .................................................... loo  T al.

W ro c ła w ............................................  ’ ”
G d a ń s k ................................................  h  „
A a m b u rg .................................................300 B. M k.
L o n d y n  . ^ .........................................  1 F t .  S t.
P a r y ł ....................................................... 300 P ra n k .
W i e d e ń  160 Z ł. W . .
P e t e r s b u r g    .100 R ar.

ż ą d a n o  J P ła c o n o

gM 1 hTTł

i ~

M o sk w a .

2 m.
X- t.
2 m . 
2 ra
2 m .
3 m. 
2 aa. 
2 m. 
1 m. 
k. t. 
1 m. 
k. t.

77

115
1(8

76100
KO
114
K‘8

99

1 W ar to* 6 kuponu bi»ł. od Listów Zastawnych T,  4
od LietóTT Likwidacyjnych, n .  i  ‘  3\ 7

2510

Z 1

KURSA TBLEGRAPIOZNB
A j e u t u e y  K u d  o l i  a O i n i  *

o- »o ^

Z W IED  KI A
W e k s le  n a  L o n d y n .................

tt H am burg. . . .
» P a ry t ...........

Potyczka Narodowa. ............
6*/t M etaliki................ .....................
Akcje Banku K redytow ego.!!?.

Z PARYŻA.
Renta 3 * /* . . . . . . . . .
Renta W łoska . ! . ! ! . ! ........................
Akcje K redytu R u ćh im eg i!! ! ! ! ! ! '.

3*/* Papiery (Consols)
Z L O N D Y N U

1*24 90 
91 90  
49 60  
65 20 5* — 

iU  JO

6 7  80
45 99 
170

9i'U
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V :ZENIA SĄDOWE I ADMINISTRACYJNE.
U W I A D O M I E N I A .

N . D . 5  794. B u rm is trz  M ia s ta  Powiatowego  
N ow oradom ska  Gubernji P etrokow skiej.

P o n iew aż  w m ieście N ow oradom sku  n iem a  
o dpow iedn ich  rzeźników , a  s k u tk ie m  czego  ja- 
k o  w m ieście  ta k  ludnem  g d z ie  ty le  j e s t  s t a ł e ­
go  o olo 6 ,000  ludności m eazk ań ca  zn aczn a  
k o n sy sten c ja  w o jska  p iec h o ty  i a r ty le r i i ,  u rz ę ­
dn ików  rożnych  w ładz, P o w if tu , S ąd u , A k c y ­
jn y c h , K o m isarzy  W ło śc iań sk ich , F a b ry c z n y ch  
Z ak ładów  i t. p. co p rz y te m  ja k o  p rz y  s ta c ji 
K la sy  I i - e j  D ro g i Ż e lazn e j d o k ą d  sch o d zą  s ię  
zn ak o m ite  tr a k ty  i ty m  sposobem  n a p ły w  l ic z ­
n ie  obcej ludności do m ia s ta  sp ro w ad z a ją , a  
p rzez  b ra k  odpow iedn ich  rzeźn ik ó w , k o s u m e n -  
ci n a ra że n i są  n a  n ie d o s ta te k  te g o  ro d z a ju  ż y ­
w ności. Z tych  w ięc p o b u d e k  B u rm is trz  m ia ­
s ta  n in ie jszym  o z n a jm ia  os >by in te re s o w a n e  
i  zapew n a  że k to b y  czu jąc  s ię  b ydź  zd o ln y m  
i zam ożnym  z p ro fe s ji  rz e ź n ic z e j zdecydow ał 
się  z am ieszk ać  w m ieśc ie  N o w o rad o m sk u  o b o - 
w iąza ł s ię  d o s ta rc z a ć  do rz e z i w oły ra s y  R u s ­
k ie j iC z e rk a s k ie j  n ieo ch y b n ie  z y sk a ć  m oże po - 
m y śln ć  p o w odzen ie , a  ze s tro n y  m iejscow ej 
W ładzy wsz< lk ą  pom oc i p ro te k c ją  z apew nioną  
m ieć  so b ie  b ę d z ie .

Ł o p ak o w sk i.

OBWIESZCZENIA SPADKOWE.

N. D. 5 8 4 0 .  R e jen t K a n ce la r ji Z ie m ia ń sk ie j  
w  S u w a łka ch .

Ogłasza się. że z powodu nastałej śmierci:
1. Józefa Stacińskiego, wierzyciela sum 

rs. 165 w zlewkach do Nr. 5 lit a i rsr 140 
kop. 40, sposobem ostrzeżenia w zlewkach 
do Nr. 11 działu IV wykazu hypoteczuego 
nieruchomości miasta Suwałk, Nr. hypotecz- 
ny 87, z procentami i kosztami ubezpiecza 
nych.

2. Stanisława Tyszki, wierzyciela sumy 
rsr. 750 w zlewkach do Nr. 28 i pod Nr. 34 
^ ia ła  IV wykazu hypotecznego dóbr ziem ­
skich Ralle w Powiecie Sejnskim położony eh. 
ubezpieczonej, oraz sumy rsr. 600 pod Nr. 
37 działu IV wykazu hypotecznego dóbr 
ziemskich Taboryszki w Powiecie Kalwaryj- 
skim zapisanej, toczy się postępowanie spad­
kowe, do uregulowania którego, termin na 
dzień 3 (15) Kwietnia 1868 roku jest ozna­
czony; strony więc interesowane z prawami 
swemi w tym terminie do kancelarji podpisa­
nego Rejenta pod prekluzją zgłosić się z e ­
chcą.

Suwałki d 8 20) Wrześnip, 1867 r. 
W ładsław Russocki.

N . D . 5 8 3 9 .  R e jen t K a n ce la r ji Z ie m ia ń sk ie j 
w  h  ielcach.

Zawiadamia, iż z nastąpioną śmiercią:
1. W dniu 28 Lutego 1858 r. Jana Krzy­

żanowskiego, współwłaściciela sumy złp. 
20,000, czyli rsr. 3,000, na dobrach Lgota 
Oawronna z Okręgu Lelowskiego, w dziale 
IV pod Nr. 17.

2. vV dniu 19 Czerwca 1866 r. Antoniego 
Łąckiego, właściciela sumy złp. 9,000, czyli 
rsr. 1,350, na nieruchomościach w mieście 
Kielcach pod Nunerem hypotecznyro 21 i 264 
położonych, w dziale IV rubryce zlewków do 
Nr 6 wykazów hypotecznych zabezpieczo­
nych, otworzyły się spadki, do uregulowania 
których, termin prekluzyjny na dzień 4 (16) 
Kwietnia 1868 roku w kancelarji swej wy­
znacza.

Kielce d 11 (23) W rześnia 1867 r. 
Stanisław Makowski.

l i c y t a c j e  
i SPRZEDAŻE PUBLICZNE.

r ™ a r , v5, t o a  Szczegó łow a
K redytow ego Z iem skiego  

P o d a ie  dn W a /s z awie. 
zasad z ie  a r t .  7P° n o ! f ° luU‘j  w| a<łom ości, i t  n a  
s tra c y jn e j z a . 0 7  0  an °w .e n ia  R ad y  A dm in i- 
i upow ażn ień  przez D y rek  ^ „ Y ' l ’c a ) I8 6 0  r .
n y c h , n a s tę p u ją c e  dob ra  ^  G1,ównsV udzie lo - 
g a ją ce  w ra ta c h  T o w a rz y .,* "13 u 6 j ako  n i e ­
z ie m sk ie m u  n a leżn y ch  w y s t^ 11- b y to w e m u
d aż  przym usow ą przez l iovt “ ” e s ą n a  sPr ze- 
k tó re  odbyw ać się b ędą  w w L .  * .P ub liczne, 
cy  M iodow ej pod  N r. 487 w K u n e ''] , , ! '" ?  5 U'  

je n tó w  n iże j w yrażonych : arja c h  Re -
1. M ias to  K a łu sz y n , do k tó ry c h  nale>« ^  • 

i p rz y le g ło ś c i:  Z aw odzie , P a to k , Mrozy D a T  
k o w iz n a  i K o z łow izna , M łyny , R yczo łek ,’ W u lI 
k a  c zy li W ola  K a łu sk a , tudz ież  dwie k a rczm y  
w 0  w si O lszew icach , ró w n ież  dw ie k a rczm y  
re s p e c t iv e  we w siach  S zy m o u y  i K ru k i zw a­
n y c h , w reszc ie  o s a d a  w ie jsk o - fa b ry c z n a  K a ź ­
m ie rzó w , k o lo n ja  R y czo łek , k o lo n ja  S e m an o - 
w iz n a , w o b rę b ie  ty c h  d ó b r  z g  un tó w  d w o r­
s k ic h  p o w s ta łe  z w s z y s tk irm i ty c h  d ó b r p rz y -  
le g ło ś c ia m i i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O k rę g u

S ie n n ic k im , P o w iec ie  S ta n is ła w o w sk im , r a ty  
z a le g łe  w ch w ili z a rzą d /.en ia  sp rz e d a ż y  w y n o ­
szą  rs . 4 ,8 8 5  kop . 7 2 , v a d iu m  do lic y ta c ji rs . 
2 1 ,0 0 0 , l ic y ta c ja  ro zp o czn ie  się  od su m y  rs .  
1 4 9 ,4 7 4 , te rm in  s p rz e d a ż y  d n ią  8  (2 0 )  L ip c a  
1868 r . ,  p rz e d  R e je n te m  K anc. Z iem . M asło w ­
sk im  J a n e m

2 . K uflew , do k tó ry c h  n a le żą  w sie  i f o lw a r ­
ki: L iw iec , S o k o ln ik , R u sz c zy z n a , M a ła w ie ś , 
K o ła cz , H u ta  R a fa ło w s k a , G uzów , T ro ja n ó w , 
R u d k a  G ozdziec , G ro d z is k , W ola  P a p ro tn a ,  
B a r a n ia  R u d a , J e z io rk o , T o p o r, S k r o d a  d o ln a , 
S k r o d a  g ó rn a  i K u ź n ia , z p rz y le g ło ś c ia m i i 
p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O k rę g u  S ie n n ic k im , P o ­
w iecie S ta n is ła w o w s k im , r a ty  z a le g łe  w cliw iii 
z a rzą d z e n ia  sp rz ed a ż y  w ynoszą  r s .  2 ,6 9 9  k o p . 
8 9 % ,  v ad iu m  de  l ic y ta c j i  r s .  2 1 ,0 0 0 , l ic y ta c ja  
ro zp o czn ie  s ię  od  su m y  rs .  11 1 ,0 6 3  k o p . 1 2 % , 
te rm in  s p rz e d a ż y  d . 9 (2 1 ) L ip ca  1868 ro k u , 
p rz e d  R e je n te m  K a n ce l. Z iem . M as ło w sk im  
J an e m .

3 . S w in ia ry , do k tó ry c h  n a le żą : fo lw a rk  
B ia łeb ło to  vel J u lisz e w , o sad y  k o lo n ja ln e  Mi* 
chow ice , W iączem in  P o ls k i i N ie m ie c k i, S a d y , 
S to k o w o , D u tk i vei Iz b re c lito w iz n a , S w in ia n y , 
K a lin o w o , K oz ików , i k a rc z m a  W ę g ie rsk a , 
o ra z  n o m e n k la tu ry  K ę p a  B o b rz s ,  K ęp a  P o p ie -  
la r s k a ,  i k o lo n ja  N o w o o sia d ła , z w szy s tk iem i 
ty c h  d ó b r p rz y le g ło ś c ia m i i  p rz y n a le ż y to ś c ia -  
m i w O k rę g u  i P o w iec ie  G o s ty ń sk im , r a ty  z a ­
le g łe  w ch w ili z a rz ą d z e n ia  sp rz e d a ż y  w ynoszą  
rs . 2 ,1 1 1  k . 5 , r a d iu m  do  lic y ta c ji rs . 1 1 ,000 , 
l ic y ta c ja  ro zp o c zn ie  s ię  od  sum y  rs .  4 8 ,5 7 9 , 
te rm in  sp rz e d a ż y  d. 10 (22) L ip ca  1863  ro k u , 
p rz e d  R e je n te m  K a n c e l. Z iem . M asło w sk im  
J a n e m .

4 . W ie lg o la s ,  do k tó ry c h  n a le żą  w sz c z e g ó l­
ności: fo lw a rk  i w ieś W ie lg o las , fo lw a rk  i w ieś 
K a m io n k a , w ó jto s tw o  i w ieś C h y ży n y , w ieś 
B o ró w ek , w ieś P ta k i ,  w ieś T ra n s b o r ,  w ieś W y ­
m y śle  i m ły n  C zeczów ka, w te r i to r iu m  k t ó ­
ry c h  to  d ó b r p o ło ż o n e  są  n o m e n k la tu ry : fo l­
w a rk  T ra n s b o r ,  o sad a  P ia s k i  v e l W yg lęd ó w k a , 
m ły n  W y m y śle  i c zę ść  n a  te r i to r iu m  m ia s ta  
L a to w ic z a , z w sz y s tk ie m i ty c h ż e  d ó b r  p rz y le ­
g ło ś c ia m i i p rz y n a le źy to ś c iam i w O k rę g u  i 
P o w ie c ie  S ta n is ła w o w s k ;m , r a ty  z a leg łe  w 
ch w ili z a rz ą d z e n ia  sp rz e d a ż y  w ynoszą  r s .  4 ,0 2 9  
k o p  5 7 , v ad iu m  do l ic y ta c j i  rs . 1 7 ,0 0 0 , l ic y ta ­
c ja  ro zp o czn ie  s ię  od  su m y  rs . 1 0 6 ,8 8 8 , t e r ­
m in  s p rz e d a ż y  d n ia  11 (23 ) L ip c a  1868  ro k u , 
p rz e d  R e je n te m  K a n ce l. Z iem . M asłow skim  
J a n e m .

5 I. F o lw a rk  i w ieś O tw ock  W ie lk i ,  w ieś 
O tw o ck  Z a g ó rn y , w ieś N a d b rz e ż , K ęp a  N ad- 
b rz e s k a , fo lw a rk  K a rc zó w e k , m ia s to  K arczew , 
w ieś D u d a , K ę p a  D u d z k a , w ieś P rzew o ź  K a r ­
cze w sk i, w ieś Ś w id ry  W ie lk ie , K ę p a  S w id e r­
s k a ,  w O k rę g u  S ie n n ic k im , Pow iec ie  S ta n i ­
s ław o  a sk im , G u b e rn ji  W arsz a w sk ie j le żące , 
F o lw a rk  W o la  S o b ie k u rs k a  zw an y , w O k rę g u  
G a rw o liń sk im , P ow iec ie  Ł ukow sk im , G u b e rn j i  
S ie d le c k ie j p o ło żo n y . II . F o lw a rk  i w ieś P o ­
g o rz e l ,  część  wsi D ąb ró w k a, o sa d a  L a s e k . H I. 
F o lw a rk  i w ieś O stro w iec, tu d z ie ż  w ieś R o sło n - 
k i ,  w O k rę g u  S ien n ick im , P o w iec ie  S ta n is ła ­
w o w sk im  G u b e rn ji  W arsz a w sk ie j po iożone , do 
k tó ry c h  to  d ó b r n a le żą  n o m e n k la tu ry  o sad a  
m ły n a r s k a  A n ie iin  i k o lo n ja  Z ie len iec , z w sz y s t­
k ie m i ty c h  d ó b r p rz y le g ło ś c ia m i i p rz y n a le ż y -  
to ś c ia m i,  r a ty  z a leg łe  w ch w ili z a rzą d z en ia  
s p rz e d a ż y  w ynoszą rs . 14 ,095  k o p . 4 4 , ra d iu m  
do  l ic y ta c j i  ra. 4 7 ,0 0 0 , lic y ta c ja  ro z p o c zn ie  
s ię  od su m y  rs. 22 8 ,0 2 7  k . 3 7 1/ 2, te rm in  s p rz e ­
d a ży  ó . 12 (^ 4 ) L ip ca  1868 r . ,  p rz e d  R e j e n ­
te m  K an c . Z iem . M as ło w sk im  J a n e m .

6. C zerm no , z w sz y s tk ie m i ich  p rz y le g ło ­
ś c ia m i i p rz y n a le źy to śc ia m i w O k rę g u  i P o w ie  
c ie  G o sty ń sk im , ra ty  z a le g łe  w ch w ili z a r z ą ­
d z e n ia  sp rz ed a ż y  w y n o szą  rs . 1 ,3 6 6  k . 1 8 % , 
v a d iu m  do l ic y ta c j i r s .  8 ,4 0 0 , l ic y ta c ja  ro z p o ­
czn ie  s ię  od  sum y  rs . 2 1 ,7 7 5 , te rm in  s p rz e d a ­
ży  d n ia  15 (2 7 ) L ip c a  1868 r . ,  p rz e d  R e je n te m  
K a n c . Z iem . M as ło w sk im  J a n e m .

7 . M ięd zy leś , K o b ie l, częśc i n a  J a ź w iu , K ą ­
ty  M ię d z y le s k ie , fo lw a rk  i w ieś B o ru c za , fo l­
w a rk  i w ieś R u d n ik i, w te r i to r iu m  k tó ry c h  to 
d ó b r z n a jd u ją  s ię  k o lo n je : F ra ń c is z k o w o , P a ­
w łow o i Jak ó b o w o , z w sz y s tk ie m i ty c h  d ó b r 
p rz y le g ło ś c ia m i i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O k r ę ­
g u  i P o w iec ie  S ta n is ła w ó w -k im , r a ty  z a le g łe  
w ch w ili z a rz ą d z e n ia  sp rz ed a ż y  w ynoszą  rs . 
1065 k o p . 47  */2, v ad iu m  do l ic y ta c j i r s .  5 ,6 0 0 , 
lic y ta c ja  ro zp o czn ie  s ię  od  su m y  rs .  2 6 ,7 4 4 , 
te rn ó n  sp rz e d a ż y  d . 16 (2 8 ) L ip c a  18 6 8  ro k u , 
p rz e d  R e je n te m  K a n ce l. Z iem . P a k le r s k im  
J u l ja n e m .

8. N iegów , s k ła d a ją c e  s ię  z fo lw a rk u  N ie ­
gow a z osad  M ły n a rze , F is z e r  i P ie k ie łk o , tu ­
dzież  z fo lw arków : Z ielinów , S z lubów , K o rs z la k i  
i M ostów ka, w si p a ń sz c zy ź n ia n e j G a j ,  k o lo n ji 
? ẑ J I8z°w ych  D e sk u ró w . T u m u n e k , L u cy n ó w

^ z ûbow sk a , z la sów  p rz y le g ły c h  ja k o  
w a R o g ó w k a , G ra b n ik  i  N o-
g lości r °^n ia ł z w sz y s tk ie m i ty c h  d ó b r p rz y le -  
w iecie S ta  ^ rvZyna^e4y to0c‘a m  ̂ w O k rę g u  * P°* 
za rząd zen ia18 awows^ im > raI7  z a leg łe  w ch w ili
80 . vadium  SPd0Zer a *y  " y n08Z4 r s - 1 .522  ko p  
rozpoczn ie  8ie  1,cy tacj ‘ rs . 7 ,1 0 0 , l ic y ta c ja  
m in  sp rz e d a ty  d „ U  w b o m  V8/ -  'M ' 0 6 5 ’ t e r ’ 
p rz e d  R e jen tem  K ance l y  ̂ L lPca  1868 ro k u  
J jan em . °eL Zlen>. P a k ie rs k im  J u -

9 . W ie lk a  W o la  część  l i t .  A , do k tó ry c h  
g r u n t  C zy ste  zw an y  po d  W arszaw ą  leżący , t u ­
d z ie ż  n ie ru c h o m o śc i m ie js k ie  n a  g ru n c ie  em fi- 
te u ty c z n y m  po d  N r. 1171 p rz y  u licy  Ł u ck ie j 
N r .  310 7  p rz y  u lic y  P rzy o k o p o w e j d aw n ie j K a ­
ro lo  w ej N r. 3 0 8 4  p rz y  u licy  W o lsk ie j i p la c  
s z p i ta la  Ś -g o  K a z im ie rza  w W arsz a w ie  s y tu o ­
w an e  n a le żą , n a d to  2 4 5 6  p rę tó w  k w a d ra to ­
w y ch  g ru n tu  m ia ry  n o w o p o lsk ie j o 1 d ó b r  G ó r­
ce  l i t .  A , do d ó b r n in ie js z y c h  p rz y łą c zo n y c h , 
o ra z  p raw o  p o b ie ra n ia  c z y n szu  z p la c u  em fi- 
te u ty c z n e g o , n a  k tó ry m  s to i n ie ru c h o m o ść  m ie j­
s k a  p rz y  u lic y  W o lsk ie j pod  N r. 3 0 8 7 , 3 1 1 1 
l i t .  B , 3 0 9 2 a , pod  Nr. 3 0 8 7 a , 30876, 3106.7, 
pod  N r. 3 0 8 2  i 3 0 8 3 , w reszc ie  do  ty c h  d ó b r 
p rz y n a le ży  c zy n sz  rs .  32  k o p . 3 0 %  z g ru n tu  
od d ó b r ty c h ż e  o d łą c zo n e g o  i d o  o d d z ie ln e j 
k s ię g i w ieczyste j N r. 3091  l i t .  C o zn aczo n e j 
p rz e n ie s io n e g o , z w sz y s tk ie m i ty c h ż e  d ó b r 
p rz y le g ł ,  i p r z y n a le ż y t.  w O -g u  i P - c i e  W a r ­
szaw sk im  p o ło żo n y ch , r a ty  z a le g le  w ch w ili 
z a rz ą d z e n ia  s p rz e d a ż y  w ynoszą  r s .  1 ,5 5 5  k o p . 
8 9 , v ad iu m  do lic y ta c ji r s .  8 ,3 0 0 , l ic y ta c ja  
ro z p o c zn ie  s ię  od  su m y  rs. 4 1 ,8 3 3  k. 7 5 , t e r ­
m in  sp rz e d a ż y  d n ia  18 (3 0 )  L ip ca  1863 ro k u , 
p rz e d  R e je n te m  K anc. Z iem . R a p a c k im  F r a n ­
c isz k iem .

1 0 . K s ią ż e n ic e ,p o  u p o saże n iu  w ło ś c ia n  p rz y  
d z ie d z ic u  p o z o s ta łe  w ed łu g  w y k azu  h y p o te ­

c z n e g o  do  n ic h  n a le ż ą : fo lw ark  U rs z u l in ,  z 
w s z y s tk ie m i ty c h  d ó b r p rz y le g ło ś c ia m i i p rzy - 
n a le ży to śc iam i w O k rę g u  B ło ń sk im , Pow iec ie  
W a rs z a w s k im , r a ty  z a le g łe  w ch w ili z a rz ą d z e ­
n i a  s p rz e d a ż y  w yn o szą  rs . 1 ,3 1 0  k . 6 3 , v a d iu m  
do l ic y ta c j i  r s .  9 ,0 0 0 , l ic y ta c ja  ro zp o czn ie  s ię  
od  su m y  rs . 4 9 ,7 6 4 , te rm in  sp rz e d a ż y  d n ia  19 
(31) L ip c a  1868  ro k u , p rz e d  R e je n te m  K an c . 
Z iem  R ap a c k im  F ra n c is z k ie m .

11 . Ł o s ia  W ó lk a  M ałoc ice  B , C zosnów  B , 
D e m b in  B , z w sz y s tk ie m i ich  p rz y le g ło ś c ia m i 
i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O -g u  i P o w iec ie  W a r­
szaw sk im , r a ty  z a le g łe  w chw ili z a rz ą d z e n ia  
s p rz e d a ż y  w ynoszą  rs .  881 k . 56 , v ad iu m  do 
l ic y ta c j i  r s  4 ,0 0 0 , lic y ta c ja  ro zp o czn ie  s ię  od  
sum y  rs .  2 0 .4 0 7  k . 5 0 , te rm in  s p rz e d a ż y  d n ia  
2 4  L ip c a  (5 S ie rp n ia )  1868 r . ,  p rz e d  R e jen te m  
K a n c . Z iem . R ap a c k im  F ra n c is z k ie m .

12 . W ilk ó w , do k tó ry c h  n a leżą : fo lw a rk  i 
w ieś W iik ó w  i la s  w o b rę b ie  ty c h  d ó b r z n a j ­
du jąc}  s ię , o ra z  n o m e n k la tu ry  A n n o p o l, B o ­
le s ław ie c  i C zesław ice  do d ó b r ty c h  n a leżące , 
z w sz y s tk ie m i p rz y le g ło ś c ia m i i p rz y n a le ż y to -  
śc iam i w O k rę g u  C ze rsk im  P ow iec ie  W arsz a w ­
sk im , r a ty  z a le g łe  w ch w ili z a rz ą d z e n ia  s p rz e ­
d a ży  w ynoszą  r s .  89 5  k . 94 , v ad iu m  do l ic y ­
ta c j i  r s .  4 ,4 ( 0 ,  l ic y ta c ja  ro zp o czn ie  s ię  od  s u ­
m y s. 2 1 ,6 2 3 , te rm in  sp rz ed a ż y  d . 25  L ip ca  
(6  S ie rp n ia )  1868 ro k u , p rz e d  R e je n te m  K an c . 
Z iem . R a p a c k im  B ^ranciszkiem .

13. J e z io rz a n y , do  k tó ry c h  n a le ż ą  w sie R e m - 
b ’e rto w , R em b ie r tó w k a , z w sz y s tk ie m i ich  
p rz y le g ło ś c ia m i i  p rz y n a le źy to ś c iam i w O k r ę ­
g u  B ło ń sk im , P o w ie c ie  W arsz a w sk im , r a ty  z a ­
le g łe  w ehw ili z a rz ą d z e n ia  s p rz e d a ż y  w ynoszą  
r s .  71 0  k . 5 2 , vad iu m  do l ic y ta c j i  rs . 3 ,7 0 0 ,  
l ic y ta c ja  ro zp o czn ie  s ię  od sum y  rs .  19 ,118 
k .  5 0 , te rm in  s p rz e d a ż y  d. 29  L ip c a  (10  S ie rp .)  
1868 r . ,  p rz e d  R e je n te m  K anc. Z iem . K u lik o w ­
sk im  B V anciszkiem .

14. B ro n isze , do  k tó ry c h  n a leżą : P io t rk ó -  
w ek  W ie lk i, część  M ory  D , część  O rły  A , i 
c zęść  G ro to w iz n y , z w sz y s tk ie m i ich  p r z y le ­
g ło śc ia m i i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O k rę g u  i P o ­
w iec ie  W arsz a w sk im , r a ty  z a le g łe  w chw ili 
z a rz ą d z e n ia  s p rz e d a ż y  w ynoszą  rs . 6 7 8  k . 9 0 , 
v ad iu m  do l ic y ta c j i  r s .  3 ,3 0 0 , lic y ta c ja  ro z p o ­
czn ie  s ię  od su m y  r s  18 ,347 k o p . 5 0 , te rm in  
s p rz e d a ż y  d . 3 0  L ip c a  ( l l  S ie rp n ia )  1868 r . ,  
p rz e d  R e je n te m  K a n c e l. Z iem . K u lik o w sk im  
F ra n c is z k ie m .

1 5 . M am k i, z p rz y le g ło ś c ia m i N u tk a  i Z r ę -  
b e k , z w sz y s tk ie m i ich  p rz y le g ło ś c ia m i i p r z y ­
n a le ż y  to śc iam i w O k rę g u  i P o w iec ie  W a rsz a w ­
sk im , r a ty  z a le g łe  w ch w ili z a rz ą d z e n ia  s p rz e ­
d a ż y  w ynoszą  r3 . 65 9  k. 19, v ad iu m  do l ic y ta ­
c ji  r s  2 ,9 0 0 , l ic y ta c ja  ro z p o c zn ie  s ię  od sam y  
rs .  1 5 ,724 , te rm in  sp rz ed a ż y  d n ia  31 L ip c a  (1 2  
S ie rp n ia )  1 8 6 8  r . ,  p rz e d  R e je n te m  K an c . Z e m .  
K u lik o w sk im  .F ran c iszk iem .

16. W ilc z a  G ó ra  i B y cz y n a , z w szy s tk iem i 
ic h  p rz y le g ło ś c ia m i i p rz y n a le źy to ś c iam i, w 
O k rę g u  C z e rs k im , P o w iec ie  W arszaw sk im , 
r a ty  z a le g łe  w chw ili z a rz ą d z e n ia  s p rz e d a ż y  
w y n o sz ą  rs .  6 6 9  k . 5 9 , v ad iu m  do lic y ta c ji rs 
3 ,9 0 0 , lic y ta c ja  ro zp o c zn ie  s ię  od  su m y  r 3 . 
1 S ,102 , te rm in  sp rz ed a ż y  d n ia  2 (14) S ie rp n ia  
i 8 6 8  ro k u , p rz e d  R e je n te m  Kanc. Z iem . K u li­
k o w sk im  F ra n c is z k ie m .

17. P r a c e  d uże  część  li t .  A , B , o ra z  P ra c e  
duże  czy li P a s z n e  C zęść l i te r a  D , z p rz y le g ło ­
śc iam i M lek iczy zn a , S o k o ło szczy z n a  i K an ie  
zw an em i, z w sz y s tk ie m i ic h  p rz y le g ło ś c ia m i 
i p rz y n a le źy to śc iam i w O k rę g u  C z e rsk im , P o ­
w iecie  W arsz a w sk im , r a ty  z a le g łe  w ch w ili z a ­
r z ą d z e n ia  sp rz ed a ż y  w y n o szą  rs .  56 5  k o p . 7 , 
v ad iu m  do lic y ta c ji r s .  2 ,7 0 0 , l ic y ta c ja  ro z p o ­
czn ie  się od sum y  rs . 1 3 ,911 , te rm in  sp rz ed a ż y  
d . 5  (17) S ie rp n  ia  1868  ro k u , p rz e d  R e jen te m  
K a n c e la r j i  Z iem ia ń sk ie j R o śc iszew sk im  S ta n i ­
s ła w e m .

18. T u ł, z w szy s tk iem i ich  p rz y n a le ż y to ś c ia -  
m i i p rz y le g ło ś c ia m i w O k rę g u  i P o w iec ie  S t a ­
n is ła w o w sk im , r a ty  z a le g łe  w ch w ili z a rz ą d z e ­

n ia  sp rz e d a ż y  w ynoszą  rs .  541 kop . 76V2* v a '  
d iu m  do l ic y ta c j i rs . 3 ,0 0 0 , l ic y ta c ja  ro zp o ­
c zn ie  s ię  od su m y  rs . 1 4 ,894 , te rm in  s p rz e d a ­
ży  d . 5 (1 7 )  S ie rp n ia  1868 r . ,  p rz e d  R e jen tem  
K a n c . Z iem . B rzo zo w sk im  T eofilem .

19. K o b y lin  z k o L n ją  S te fa n ó w , w t e r i to ­
riu m  k tó ry c h  to d ó b r is tn ie je  n o m e n k la tu ra  
P r a g a  zw an a  z m ły n a , k a rc z m y  i kuźn i s k ła ­
d a ją c a  s ię , z w sz y s tk ie m i ty c h ż e  d ó b r p rz y le ­
g ło śc iam i i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O -g u  B rze- 
z ń s k im , P o w ie c ie  R aw sk im , r a ty  z a le g le  
ch w ili z a rz ą d z e n ia  s p rz e d a ż y  w y n o szą  rs . 41 ^  
k o . 5 3 , v ad iu m  do l ic y ta c j i  r? . 2 .1 0 0 , lic y ta c ja  
ro zp o czn ie  s ię  od  sum y  ru b . s r . 1 0 ,2 4 2 , te rm io  
sp rzed aż y  d n ia  6 ( 1 8  S ie rp n ia  1868 roku* 
p rz e d  R e je n te m  K an c . Z iom . R o śc iszew sk im  #
S ta n is ła w em .

20 . B rz o zó w k a , z w sz y s tk ie m i ich  prsyle* 
g ło śc iam i i przyrn a le ży to ś c iam i w O k rę g u  S ie n ­
n ick im , Pow iec ie  S ta n is ła w o w s k im , r a t y  z a le ­
g łe  w chw ili z a rz ą d z e n ia  sp rz e d a ż y  w ynoszą 
rs .  27 8  kop . 3 6 , v a d iu m  do lic y ta c ji rs . 15300> 
lic y ta c ja  ro zp o czn ie  s ię  o d  su m y  rs . 6.71^» 
te rm in  sp rz ed a ż y  d. 7 ( 1 9 )  S ie rp n ia  1868 r., 
p rzed  R e jen te m  K a n c  Z. B rzo zo w sk im  Teofilem .

21. K a n ice , z w sz y s tk ie m i ich  p rz y le g ło - 
ś c ia m i i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O k rę g u  i p o ­
w iecie  R a w sk im , r a ty  z a le g łe  w ch w ili z a rz ą - 
d z e n ia  s p rz e d a ż y  w ynoszą  rs .  2 1 9  k o p . 5 4  %» 
y a d iu m  do l ic y ta c j i r s .  1 ,7 (0 ,  l ic y ta c ja  ro zp 0 ' 
czn ie  s ię  od  sum y  rs .  7 ,2 3 3 , te rm in  sp rzed aży  
d n ia  8  (20) S ie rp n ia  1863  r., p rz e d  R e jen tem  
K an c . Z iem - B rzozow sk im  T eofilem .

22. K o z io łk i, z w sz y s tk ie m i ich p rz y le g ło ­
śc iam i i p rz y n a le ź y to ś c ia m i,  w O k rę g u  B rz e ­
z iń sk im , P o w iec ie  R aw sk im , r a ty  z a le g łe  ^  
chwili, z a rz ą d z e n ia  sp rz e d a ż y  w yn o szą  rs .  21^ 
k o p . 4 5 ,  v a d iu m  do l ic y ta c j i  rs . 1 ,3 0 0 , l ic y ta ­
c ja  ro zp o czn ie  s ię  od su m y  rs . 5 ,2 2 6 , te rm ie  
sp rz e d a ż y  d n ia  8 (20 ) S ie rp n ia  1868  roku* 
p rz e d  R e je n te m  K an c  Z iem . Z b ik o w sk im  J b - 
zefem .

2 ^ . B ru d n o w o , do k tó ry c h  D e z e r ta  O ssow ko 
D ależy, z w sz y s tk ie m i ich p rz y le g ło śc ia m i 1 
p rz y n a le ź y to ś c ia m i, w O k rę g u  R adziejow sk im * 
P o w ie c ie  W ło c ław sk im , r a ty  z a le g łe  w chw il1 
z a rz ą d z e n ia  s p rz e d a ż y  w yn o szą  rs . 192 k. & h  
v ad iu m  d o  l ic y ta c j i  r s .  1 ,500 , l ic y ta c ja  ro zp o ­
czn ie  s ię  od  su m y  r s .  5 ,2 0 3  k o p . 7 5 , te rm m  
sp rz ed a ż y  d n ia  9  (21) S ie rp n ia  18 6 8  ro k u , 
p rze d  R e je n te m  K anc. Z iem . P a k le r s k im  J 14' 
lja n e in .

2 4 . B u d z iszy n  M ały  i Z aw ad y , z w s z y s t k i ­
m i ty c h  d ó b r p rz y le g ło ś c ia m i i p rzy n a leży tO ' 
śc iam i w O -gu  C ze rsk im , P o w iec ie  W arszaw ­
sk im , r a ty  zaległ©  w c h w ili z a rz ą d z e n ia  s p rz e ­
d a ż y  w y n o szą  rs . 195 k . 3 0 , v a d iu m  do  l ic y ­
ta c ji  r s .  1 ,3 0 0 , l ic y ta c ja  ro z p o c z n ie  s ię  od s u ­
m y r s .  5 ,2 8 7  k o p . 5 0 , te rm in  s p fz e d a ż y  d n ia  
10 (2 2 )  S ie rp n ia  1868  ro k u , p rz e d  R e je n te m  
K a n c . Z iem . Z b ik o w sk im  Jó ze fem .

2 5 . O g ro d z o n a , z w sz y s tk ie m i ich  p rz y le ­
g ło śc iam i i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O krę*gu 1 
P o w ie c ie  Ł ęcz y ck im , r a t - ' z a le g łe  w ch w ili za­
rz ą d z e n ia  sp rz e d a ż y  w y n o szą  rs .  104 k o p . 9t>, 
v a d iu m  do l ic y ta c j i rs . 800 , l ic y ta c ja  ro z p o ­
czn ie  s ię  od  su m y  rs . 2 ,2 9 p , te rm in  s p rz e d a ż y  
d n ia  10 (22) S ie rp n ia  1868  r., p rz e d  R e je n te m  
K a n c . Z iem . P a k le r s k im  J u lja n e m .

25 . S w in ik ie rz ,  z w sz y s tk ie m i ich  p rz y le ­
g ło śc iam i i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O k rę g u  i P ° '  
w iecie R aw sk im , r a ty  z a le g łe  w  ch w ili z a rz ą ­
d z e n ia  sp rz e d a ż y  w y n o szą  rs .  129 k . 24 , v a ' 
d iu m  do l ic y ta c j i  rs . 1 ,100 , l ic y ta c ja  ro zp o - 
czu ie  s ię  od  su m y  rs .  2 ,7 5 4 , te rm in  sp rz ed a ż y  
d . 12  (2 4 )  S ie rp n ia  1868  r., p rz e d  R e jen te m  
K an c . Z iem . P a k le r s k im  J u lja n e m

27. M iasto  N a d a rz y n , z w siam i: WalendóW* 
P a s z k ó w , W o lic a , K a je tan ó w , C za rn o la s , 4o 
k tó ry c h  to  d ó b r n a le żą  j a k o  p rz y le g ło ś c i  fo l­
w a rk  n o w o e ry g o w an y  C esin , o ra z  n o m e n k la ' 
tu ry  L ip n ik , m ły n  w o d n y  K o n o p k a  i w ia tra k  
M a ry n in , z w sz y s tk ie m i ty c h  d ó b r  p rz y le g ło ­
śc iam i i p rz y n a le źy to ś c iam i w O k rę g u  B ło ń ­
sk im , P ow iec ie  W a rsz a w sk im , r a ty  z a le g le  ^  
chw ili z a rz ą d z e n ia  sp rz ed a ż y  w ynoszą  rs .  2, 761 
k o p . 15 , vad ium  do 1 c y ta c ji r s .  1 2 ,0 0 0 , l ic y '  
ta c ja  ro zp o czn ie  się  od s u m ,  r s .  7 8 ,4 7 1 . t e r ­
m in  sp rzed aż y  d . 13 (2 5 )  S ie rp n ia  1868 ro k u , 
p rz e d  R e je n te m  K anc. Z iem . D z ie w u lsk im  A le ­
k s a n d re m .

28 . G o lę b ió w k a , do  k tó ry c h  n a le ży  o sad a  
P o c h u la n k a ,  z w sz y s tk ie m i p rz y le g ło ś c ia m i 
i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O k rę g u  S ie n n ic k im , 
P o w ie c ie  S ta n is ła w o w sk im , r a ty  z a leg le  
ch w ili z a rz ą d z e n ia  s p rz e d a ż y  w y n o sz ą  r s . 425

k o p . 7 1 , v ad iu m  do l ic y ta c j i r s .  2 ,0 0 0 , l ic y ta ­
c ja  ro z p o czn ie  s ię  od  sum y  rs .  1 0 ,5 4 6 , te rm iu  
s p rz e d a ż y  d n ia  13 (2 5 ;  S ie rp n ia  1 5 6 8  ro k u , 
p rz e d  R e je n te m  K an c . Z iem . Z a w a d zk im  S ta ­
n is ła w e m

29. R szew , po  u p o saż e n iu  w ło śc ia n  p rzy  
d z ied z icu  p o z o s ta łe , do k tó ry c h  w e d łu g  w y k a ­
zu  h y p o te c zn e g o  n a le ż y  w ieś N ie s ię c in  i wi©ń 
n ieg d y ś  R sze w ek , z w sz y s tk ie m i ich  p rz y le ­
g ło śc iam i i p rz y n a le ź y to ś c ia m i w O -g u  Z g ie r­
sk im  P o w iec ie  Ł ę c z y ck im , r a ty  z a le g łe  w chw iD  
z a rz ą d z e n ia  sp rz ed a ż y  w ynoszą  rs . 107 kop* 
9 2 % ,  v ad iu m  do l ic y ta c j i  r s .  1 ,3 0 0 , l ic y ta c ja  
ro z p o c z n ie  s ię  od  su m y  ru b . s r .  3 ,7 5 2 , term *11 
sp rz e d a ż y  d n ia  14 ( 2 6 )  S ie rp n ia  1868 ro k u , 
p rz e d  R e je n te m  K an c . Z em . D z iew u lsk im  A le ­
k s a n d re m .
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3 0 . S ta r o g r ó d ,  d o  k tó r y c h  n a l e ż ą :  f o lw a r k  
i  w ieś  S ta r o g r ó d ,  w ó j to 3 tw o  S w id e r s z c z y z n a  
i m ły n ,  z w s z y s tk ie m i  p r z y le g to ś c ia m i  i p r z y -  
n a le ż y to ś c ia m i  w  O k r ę g u  S ie n n ic k im ,  P o w ie ­
c ie  S ta n i s ł a w o w s k im , r a t y  z a le g łe  w c h w il i  
z a r z ą d z e n ia  s p r z e d a ż y  w y n o s z ą  r s  1 ,2 6 7  k o p . 
2 2 ,  v a d iu m  d o  l i c y t a c j i  r s .  5 ,4 0 0 ,  l i c y t a c j a  
ro z p o c z n ie  s ię  o d  s u m y  r s .  2 2 ,8 7 1  k o p .  2 o , 
te rm in  s p r z e d a ż y  d . 15 (2 7 )  S ie r p n ia  1 8 6 8  r . ,  
p r z e d  R e j e n te m  K a n c e l .  Z iem . D z ie w u ls k im  
A le k s a n d r e m

3 1 . K le m b ó w  i Z a m o ś c ie  K le m b o w s k ie ,  z 
W s z y s tk ie m i ic h  p r z y l e g ło ś c ia m i  i p r z y n a l e ż y - 
to ś c ia m i  w O k r ę g u  i P o w ie c ie  S ta n i s ł a w o w ­
s k im ,  r a t y  z a l e g ł e  w  c h w il i  z a r z ą d z e n ia  s p r z e ­
d a ż y  w y n o s i r s .  7 3 6  k o p . 9 4 , v a d iu m  d o  l i c y ­
ta c j i  r s  3 ,5 0 0 ,  l i c y t a c j a  ro z p o c z n ie  s ię  o d  * * m 
ttiy  r s .  1 8 ,4 4 4 ,  t e r m in  s p r z e d a ż y  d n ia  1 o  (* 7 )  
S i e r p n i a  1 8 6 8  r . ,  p r z e d  R e je n te m  K a u c . Z iem . 
D z ie d z ic k im  A d a m e m .

3 2 . T r o j a n v ,  o r a z  d o b r a  T r o j a n y  L a s k o w o  
c z y li  T r o j a n y  c z ę ś ć  l i t .  B ,  z w s z y s tk ie m i ic h  
p r z y l e g ło ś c ia m i  i  p r z y n a le ż y to ś c ia m i  w O k r ę ­
g u ' i  P o w ie c ie  S ta n i s ła w o w s k im , r a t y  z a le g łe  
■w c h w il i z a r z ą d z e n ia  s p r z e d a ż y  w y n o sz ą  r s .  
4 1 6  k o p . 5 8 ,  v a d iu m  do  l i c y ta c j i  r s .  1 ,6 0 0 , l i ­
c y t a c ja  r o z p o c z n ie  s ię  o d  su m y  r s .  6 ,8 0 4 ,^  t e r ­
m in  s p r z e d a ż y  d n ia  16 (2 8 )  S ie r p n ia  l 8 o 8  r . ,  
p r z e d  R e j e n te m  K a n c e l .  Z ie m . D z ie d z ic k im  
A d a m e m .

3 3 . O ra c z e w , L u b e r a d z ,  G a je w o  w ie lk ie  i 
L i p i e ,  z w s z e lk i e m i  ic h  p r z y l e g ło ś c ia m i  i p r z y ­
n a le ż y to ś c ia m i  w O k r ę g u  i P o w ie c ie  Ł ę c z y ­
c k im , r a t y  z a le g łe  w  c h w il i  z a r z ą d z e n ia  s p r z e ­
d a ż y  w y n o sz ą  r s .  2 1 5  k . 7 6 , v . d iu m  d o  l i c y t a ­
c j i  r s .  1 ,5 0 0 , l i c y ta c j  t ro z p o c z n ie  s ię  o d  s u m y  
r s .  5 ,8 1 3  k o p . 7 5 ,  t e r m in  s p r z e d a ż y  d . 17 (2 9 )  
S i e r p n i a  1 8 6 8  r . ,  p r z e d  R e j e n te m  K a n c .  Z iem . 
Z a w a d z k im  S ta n i s ł a w e m .

34 - C z o łó w e k , p o  u p o s a ż e n iu  w ło ś .c ia n  p r z y  
d z ie d z ic u  p o z o s ta łe ,  z w s z y s tk ie m i  ic h  p r z y l e ­
g ło ś c ia m i  ip r z y n a l*  w  O k r ę g u  R a d z ie jo w s k im , 
P - c i e  W ło c ła w s k im , r a t y  z a le g łe  w c h w il i  z a ­
r z ą d z e n ia  s p r z e d a ż y  w y n o sz ą  r s .  2 4 8  k o p . 4 0 ,  
v a d iu m  d o  l i c y ta c j i  r s .  1 ,3 0 0 , l i c y t a c j a  r o z p o ­
c z n ie  s ię  o d  s u m y  r u b .  s r e b .  6 ,1 3 8 ,  t e r m in  
s p r z e d a ż y  d n ia  17 ( 2 9 )  S i e r p n i a  1 8 6 8  r o k u ,  
p r z e d  R e je n te m  K a n c e l .  Z ie m . D z ie d z ic k im  
A d a m e m .

S p r z e d a ż e  w z m ia n k o w a n e  o d b ę d ą  s ię  w t e r ­
m in a c h  w y ż e j o z n a c z o n y c h , p o c z y n a ją c  o d  g o ­
d z in y  1 0 - e j z r a n a  w  o b e c  R a d c y  D y r e k c j i  
S z c z e g ó ło w e j;  g d y b y  z a ś  R e j e n t  p r z e d  k tó ry m  
s p r z e d a ż  m a  s ię  o d b y w a ć  b y ł  p r z e s z k o d z o n y  
s p r z e d a ż  o d b ę d z ie  s ię  w j e g o  K a n c e l a r j i  p r z e d  
in n v m  R e je n te m  k tó r y  go  z a s tą p i .

W a r u n k i  l i c y ta c y jn e  są  d o  p r z e j r z e n i a  w  w ła ­
ś c iw y c h  k s ię g a c h  w ie c z y s ty c h  i w  b iu r z e  D y ­

r e k c j i  S z c z e g ó ło w e j .
W arszaw a d. 12  (24) W rześnia  1867 r. 

P rezes , Zabokrzecki. 
za P isarza  D y rek cji, S łow ik ow sk i.

N . D . 5 7 0 9 . O n p y iK H o e  H u m e n ^ a n m e n o e  
X n p i i e A e n i e .

B r. BapujanoK O M T. HHTeHflauTCKOMT, y n p a -
tM  e  h i u 6 y 4 e i ł .  n p o H 3 Be4 ein>  - 0  _ro> h ^ t o h -
u i a r o  CeHTHÓpH, p -E iuH T e.ii HHH l o p r i , ,  Ha
n o o T a u K y  06 -b« 3 0 4 H h iiT . u  yK A a4  ’ 
u i e u ,  rp e ó y io iU H ic H  BapuiaBCK O M y
4 a . K « « / c w f l y  h i . 1867  r o j y :  p o r o * *
1 - r o  c m i a  1 ,5 0 0  h it . ,  B epeiioK T, n e H t .n o -  
n w i t  TO.lCThlXT, 8 .8 0 0  c a * . ,  yUIHBOHHMXT. 
0 .6 0 0  H HIHHKOBT. OKOBaUHMXT. Cpe4HHX'B

56 h i t .
T o B io B a T h c u  M ojRiio H 3ycTH 0 u  n o c p e 4 -  

CTBOMT. 3 aneHaTaH HI.IX -b O Ó lH B ^eH iH , KOTO- 
k b ih  40 .1* I1W  6 biTH n o ^ a i ib i  u e  n o 3 * e  1 1 - t h  
n a c o in >  y T p a  bt> H a 3 H 3 'i ih h m h  4®Hh-

n o 4 p o 6 BWH yCAOliifl MOWHO B IlT aT b  BT, 
OKpytKHOM-b M HTeHAaHTCKow-b y n p a B . i e u m ,
etK e^ iteB H o , H-b npH cyT C T B eH H oe BpeMH.

I '. B i p m a u a ,  14 C e iiT a ó p f l 1 8 6 7  r o f la .
O K p y w iib iH  I lt iT e tir iaH T -b , 

T e H e p a n -b -M a io p p , X ow eH TO BCK iH . 
H a ia .ib H H K -b  O T ^ -B /ie u if l. M a e / io B t .

N .D . 5 7 5 3 . O n p y u iH o e  l l n r n t ' ! ^ a n m e n o e  
y n p a e A e n i e .

O K p y * H o e  M iiT en /ła iiT C K o e  y n p a r u e H ie  
B a p m a u c K a r o  B o eH H aro  O a p y r a  o 6 -bfliM fleT-b 
u t o  B-b 1 8 5 7  r o p y  n a a i ia n e H o  a a rc T O B n e m e  
ct»  T o p ro B i j  4  i h  B a p iu a B 3 K a ro  I lH T e iu a H T -  
c K a ro  o k .r a n a  c T T .^ y io in e e  K o .iiiu eC T B o  ro c -  
H H T a/ib H b ix b  n e iu e f t  H w aT ep ia  io in .  1 pa .ipH - 
4 a : xO /icT a t o c n o ^ c K a r o  3 ,8 9 2  a p .  6  B ep ., 
x o a c T a  p y ó a iu e u H a r o  1 3 ,5 9 1  a p u i .  1 -  B e p u i .,  
x o A c r a  n o ^ K  i a 4 o 4 H a ro  2 6 ,5 9 6  a p w .  6  B e p ., 
T echM bi H HTHH on 3 ,0 4 3  a p .  1 3  » e p .  B e m ii
ro T O B bifl M H iK ifl: K o ^ n a K o in .  6 yM a*H bix i>
1 5 6 ,  HyAOKT, HHTHHhlXT, TOHKHX-b 12 n a p b ,  
T y ® ,ie ii ó e 3 b  . ^ h h k o b i  6 ,9 6 7  n a p b ,  x e -
H e r l  A M l H3COBBIXb 1 1 1  l l a p b ,  3 0 HTHKOBT> 
r^ ia s H b ix b  2 3 5 ,  K p y ro B b  neH bK O B bixb  21Z ;
2 - r o  p a a p a ^ a  B e u jn  M e T a n a u e c K ia  o ^ i n j e p  
CKifl o.lOMHHHblH /1 0 * e K b  CTOHOBblXb 31,4 /1 (1  
• 6 u i a r o  y n o T p e ó ^ e n ia  * e  ib 3 B b in : K o c T p y .ib  
4 /i d  n p u n a p o K b  4 0 ,  n o m e n  c b  b h t k u m u  5 3 ,  
HOHHHKOBb 4  H U iaH 4 a ,1 0 B b BblCOKHXb 2 3 .

T o p r i j  Ha n o cT aB K y  ro c i iM T a /ib H M n j Be- 
m e w  H a 3 H a ia eT C fl p -B iu tiT e -ib U h in  6 e 3 b  n e -
£ t o P * k i . 21  r o  u iic .iH  c e ro  C e n r a o p H  « b
B o e H H O -0 k p y * H ° W b  C o b -ET-B.

P  T, i u h  t  e i  h! i hi h T o p r b  6 y 4 e i b  s ip o n a B e - 
* eHb  „ s y c T .  b ii i  c b  A o n y m e tn e M b  n p n o b M -
K „  aa n e u a T a tiH W X b  oS bH B /ieH iH  Ha t o h h o m *

o c i io n a i i i i i  [ \ i a B a  I I  p a 3 4 -  .ń r a i a H H iJ r t  
C b . B o e n . n o c T .  n a  bc®  u b m ienoK aaaH H W rt

n p e 4 M e T b i c o c T a B /ta io m ie  0 4 HHb h a u  o 6 a  
p a s n H r ta .3a/ioroBb itb ooe3rie4enie i ie y c T o u K ii Tpe- 
S y e T c a  o r b  n o 4 p f i4 4 H K O B b  e b  n a r H a f l u a r b  
[ ip o i t e H T o i i b  i i o 4 p a 4 a o i ]  cyw.iw.ycaoaia no4 pa4 a m o » h o  iniAbTb ub Hh- TeH4 aHT«itovib J npaii leHin esse4 !ieiino cb 
9 TH yTpa 4 0  3-xb aacoBb 110 no.iy4 Hii.

r .  B r p m a u a ,  C e n T a ó p a  15  4 H a 1 8 6 7  r .  : 
O K p y m iio f i  I l i iT e H 4 a H T b , 

r e a e p a a b - M a i o p b ,  X ow eH T oncK iH .Ha-iaai.MiiKb 0 T 4 B . i e a i a ,  M a c i o m , .  -

N. D. 5846. OKpy.m oe H um en,\anm cKoe  
y n p a e .lenie.

B b  M a ra 3 iiH a x b  B a p m a p e s a r o  Iłu T eH u a iiT - 
C K a ro  c i t ^ a f l a ,  H a x o s a m u x c a  Bb B a p m a n t . ,  
H o B O re o p rieB C icb  a B p e c T b  JIiiTOBCKb 6 y s e T b  
npO H 3 B efleH a u p o r a n ia  a e ro s H B ix b  B c m e h  p a s -  
H a r o  3B aH ia , K o n teB e u H b ix b , x o a m e B b i x b  c y -KOHHHXb, jepeBaHiiwxb, atecTiniuxb u >kc-
ae3Bbixb, ayKpioHHbiMb nopajitoab, orb
ipfeHb iiaSHaTCHUbixb npucaiKHbiMH oithuiuiiKa-
mh, Ha ocHOEaHiu CTared cb 2187 no J l̂l, 2-n 
u a c T H  10 rowa Cb. 3 aKOHOBT>rpaffij(aHCKHX,B.

Ilposanta H a 3 H a 'i a e T c a :  Bb BapiuaBb 2-ro 
HoaCpii, B b  BpecxT, 24 O itTHÓ pa u B b  Hobo- 
reoprieBCKb 6  HoaGpa 1867 roga.

A y i t u i o n b  C y « e T b  i ip o ii3 n o « iiT b C H  c b  12 
u a c O B b  H a 3 H a te H H b ix b  « u e H , n  e c n i i  B b  H a- 
3 Ha> ieH H b ie  a im ,  n o  3 iiaH iiT e .ib H O M y  K o x n a e -  
C T B y B c m e r i ,  H e C y j e T b  o itO H u e iib ,  T o rA a  o y -  
n e T b  n p o A O x m a T b c a  B b  c . i b A y io in i e  3 a  T iM b  
AHH. s o  T b x b  I i o p b ,  n o K a  n p o s a T y T c a  B c b  

BemH.
I I p n  n p o s a a r h  6 y s y T b  co o jn o se H b i Bb toh- hoctii npaBiua, yita3aHHbie Bb BbiineupHEeii- 

Hbixb CTaTbHXb. KymiBuiih Bemii, i i p n  ca- 
MOMb a y i m i o H t  s o J im e H b  bhccth H e xteHlie 20% ocTaBineiicH 3a HiiMb HbHbi,aocTa.ibiiyio 
cyM Jiy lie iio3ikg cshsyiomaro 3a ayKgioHOMb 
SHa, ecjin ® e 8 T0  HeSyseTb ncno.iHeHO, TOrsa 
BHeceHHue Bb 3asaTOKb 20°/0, ocTaioTca Bb 
nojib3y Ka3 HH, ii noicynmiiKb jnimaerca npaBa Ha n o jiy a e H ie  BemeH, KOTOpbia uosBepraiOT- 
ca hoboS liposaiK -h. K ynjieH H B ia  B etąH  B b isą - 
iO Tca noKyinumtaMb hcmoa.ichho ho BHeceHiit HMH scnerb. Bob Be mu, HasHanaeMbia Bb 
nposamy atejiaiomie M o ry T b  u n s ^ T b  u 11 H H" TeHsaHTCKHxi Mara3HHaxb Bb Bapmanb, BpecTb-JlHTOECK-k h HoBOreoprieBcitlj, Bb 
H a3H aueH H bie a h h  nposaatH a h h , Cb 9-tii u a -  coBb yTpa, corjiacno 2199 ct. 2-8 u a c r a  10 
T O M a cb. Bai.-OH T paiK saH C K iixb .

C B e p x b  T o ro , iK eaaiom iiM b  n o n y in T b  u p e s -  
BapH-rexbHoe C B -tsk n ie  0  n p o s a B a fe a ib ix b  B e- 
m a x b ,  npeso cT aE A H eT cii o ó p a m a T b c a  n o  sto-
My n p e s t i e T y  K b H im oB H H K aiib , 3 a B if lM Ba'  
io m r n ib  Bem eBbiM ii llHTeHSTaTCKHMii n a r a 3 i t -  
HaMii, B b  B a p in a B li .  H a s B o p n o w y  Cob-Iithii- 
K y  i l l n a H y ,  B b  BpecT-h -RoAsensccKOMy Ace- 
c o p y  PomaHOBCKOHy n  B b  H o u o re o p r ie B C K b , 
H asB opH O M y C onkT H H K y I I j i a x o B y , paBHO, 
h t o  x o n e - rb ,  mO/Kct i, u a -raT b  i ’.'bAoaiOCi ir °  Ha_ 
3 H anaeM M xb  B b  iip o s a r e y  B e in a x b ,  r .b  I l a p -  maBCKOMb llHTeHsanTCKOMb yupaBjeniii, eiKe- 
AHeiiHO, B b  npncyT C T B eH H oe B pesM , K p o ilkiipa3AHHHHbixb S iie ii.

C o  B p em eH H  n p e s c T a B ji e H iH  noitynm H K aM H  BCtxb C A k s y io H tH X b  o r b  HHXb seHerb, B e iU H  
C H H T aiO T C H  H X b  C O fiC T B eH H O C T blO  H  AOJUKHW 
6 b i T b  B b iB e 3 e H b i  H3b HiiTeHsaHTCKiixb j i a r a -
C IIH O B b  C oO C T B C H H U M II H X b  C p e A C T E a M H , 6 e 3 b  

B C H K aro  3 a M e s s e H ia .r/BapuiaBa, 18 CtHTąOpH 1867 r.
O K pyiK K O li I lH T e H S a H T b , 

I 'e u e p a j i b - M a i o p b ,  X oM eH T O B C K iu . 
HaiamuiKb O T s k . i e H i j i ,  M a c j i O B b .

jf p . 5354. liana.Ojhuk/j nem poKoacnuto  
i-b 3 ja .

OSbHBJIHeTb, HTO Bb iiei-pOKOBCKOMb yb3A- HOMb ynpaBJieHin 17 (29) OitTaSpa Bb 11 na- 
coBb yTpa, Ha3 BaHeHbi Topm iiocpecTBoab 
3 aneuaTaHHMXb o6 baBseHiH, Ha OTsany Bb 
apeHSiioe coserwaHie soxofla Cb MOC-rOBaro 
Ha pT>Kb I I h j ih h I j  Bb r. CyjieioBb Bb no.ib3 y MbcTHofi roposOBoiJ itaccu liaHimaa Cb cyw- 
Mbi 1 050 py6 - cep. 25 itoc. njiaTeiua Bb rosb 
cHiixaa Hanaso apeHsw cb 1 (13) HiiBapn 
1868 no 1 (13) HiiBapii 1871 r.̂

Hiesaiomie n p H H H T b  H a  c e ó a  CKa3aiiHyio 
a p e n s y  o0 ii3 WBaioTCH npescTaBHTb jiuhho H a -. uasbHiiKy yh3Aa BbBbime 03HaueHHbig cpoitb, 
HSI1 BUCja-rb Kb H e j i y  n o  n o H T ls  3aueqaTaH- Hoe o6 biiBJieHie,rHanncanH0 e tia r e p O o B o ii 6 y- 
Hart, 30 iton. AOCTOiiHCTBa, no Hiiate yita3an- 
hoS n o p M k ,  hcho, H e  i i O H u m e H H o e  c b  H a s m i -  
cbio: .HaHa-ibHiiKy IleTpoKOitcitaro y*3Aa o6 b- 
n m e H i e  H a  a p e H s y  S o x o fla  c 'b  M O C T O B a ro  n a  
p b K b  I l i a i m b  B b  r .  C y x e io B li .”

IibKaisA0®!’ o6 bHBseHiio soajkhh 6 biTb-npn- 
AOiKCHa KBHTaHgiH KaaeHHaro h a h  roposcitaro Ka3 HaHeflcTBa bo BHeccHiiosib saAorb Bb cyM- 
Jlb 106 pyó. HaAHHHblMH SeHbraMH HAH AllCTa- 
MH itpeAHTHaro 3 eucitaro oOiHecTBa, AHHBiisa- 
HiOHHblMH AHCTaMH HAH Hie SPyrHUH lipeSHT- 
HWMH ÓHAeTaMH, ItOTOpwe A03B0AeH0 IipnHH- 
waTb nb 3aAOrb.ToproBHH ycAOBiH MoryTb ólitł nepeC B O - 
TptHM Bb yii3AHOMb ynpaBAeHin n  Bb Mant- 
cTpaTt roposa CyseioBa eiKesHeBHo 3a hc- KAicieHieMb iipa3AHHHiibixb ii TaCeAbHhixb 
AHeft.OSbHBAeHia npescTaBAaeMHH no HCTeqeHm
B H i u e  npOHHcaiiHaro H i i c s a  n  n a c a  He O y s y x b  
npHHHTM HaniicaHHbia me He no yKa3aHHoS 
H H »e ®opM-6 , 6 y s y T b  n p ficH aH bi He A-fencTBH- 
TeXbHblHH.

4>opM a oSbH BneH iiT .
B c a - I a - - 3'--*' Oi.yÓAiiKOBaHiH H anaA bH H K a 

IleTpoK O B C K aro y t 3 s a  O Tb 8  ( 2 0 )  C eH T n S p a  
C. T. N . 1 1 1 6 7 , CHMb oSbHBAHIOTb B3HTb B b  
apeHAHOe c o s e p a ta H ie  aoxoA'i> c b  xiocT O B aro  J 
H a p i K k  n H A im k , B b  r .  C y A e io B t c b  1  ( 1 3 )  
f l i iB a p a  1 8 6 8  n o  1 ( 1 3 )  H iiB a p a  1 8 7 1  r o s a  3 a  
cy jiM y  N N . p y 6 .  B b  r o s b  (u p o n iic b io  n p o n n -  
ca T b  H in .paM ii ii iHpii®TOMb) n p iiH iii ia n  n a  c e -  
6 h  B et. ycA O Bia 3aK AiOHaiomincH B b  iip o n iiT aH - 
H b ix b  ii n o s n n c a H H b ix b  m hoio  T o p r o n u x b  
K O H sim in x b , n p n  neM b  n p iiA a ra io  K BiiTaH iiiio  
K a c c b i 17. H a BH eceH H biS s a n o r b  i tb  cy jisifc  
1 0 6  p y O ., K O T opyio  B b  C A ynak  He y s e p s ta H ia  
3 a  m hoio  a p e i is b i  caM b  nO A yuy  ( h a h  jk c )  n p o -  
H iy  O BblCblAKk ItOMH-fc B b  JSN , H e p e 3 b  nOHTO- 
B yio  C T an n iio  N N . i

IIOCTOHHHOe MOe IK!!TeAbCTBO B b  N .
l l n c a n o  m hoio  B b  N. r o s a  M l,cnn,a , u iicA a N . 

(HOAUHCaTb HeTKH HMH II DaM lIAilo).

*  * .  *
P o d a je  d o  w ia d o m o śc i p u b l ic z n e j ,  ź e  d n ia

17  (2 9 )  P a ź d z ie r n ik a  r .  b . o  g o d z in ie  11 z r a ­
n a  w b iu r z e  P o w ia tu  P e t r o k o w s k ie g o ,  o d b y w a ć  
s ię  b ę d z ie  p r z e z  o p ie c z ę to w a n e  d e k l a r a c j e  in  
p lu s  l i c y t a c j a  n a  w y d z ie rż a w ie n ie  d o c h o d u  z 
m o s to w e g o  n a  r z e c e  P i l i c y  w m ie ś c ie  S u le jo w ie  
n a  rz e c z  K a s y  m ie j s k ie j  te g o ż  m i a s t a ,  o d  s u m y  
r s .  1 ,0 5 0  k o p . 2 5  r o c z n e j  d z ie r ż a w y  p o c z y n a ­
j ą c  o d  d n ia  1 (1 3 )  S ty c z n ia  1 8 6 8 , d o  '  1 ( 1 3 )  
S ty c z n ia  187 1  r.

K a ż d y  p r z e to  m a ją c y  z a m ia r  p o d ję c ia  s ię  
t e j  d z ie r ż a w y , o b o w ią z a n y  z ło ż y ć  o s o b iś c ie  w 
te r m in i e  w y ż e j z a k r e ś lo n y m  lu b  n a d e s ł a ć  p r z e z  
p o c z tę  n a  r ę c e  N a c z e ln ik a  P o w i a tu  d e k l a r a -  
c j ą  o p ie c z ę to w a n ą  p o d łu g  w z o ru  p o n iż e j  z a m ie ­
s z c z o n e g o  n a  p a p i e r z a  s te m p lo w y m  3 0  k o p .-  
w y r a ż n ie ,  b e z  s k r o b a ń ,  p r z e k r e ś l e ń  lu b  in n y c h  
p o p r a w e k  n a p i s a n ą  z  d o m ie s z c z e n ie m  n a  n ie j  
a d r e s u :  , ,d o  N a c z e ln ik a  P o w ia tu  d e k l a r a c j a ,  
n a  d z ie r ż a w ę  d o c h o d u  z m o s to w e g o  n a  r z e c e  
P i l i c y  w m ie ś e io  S u le jo w ie .

D o  k a ż d e j  d e k l a r a c j i  d o łą c z o n y  b y ć  w in ie n  
k w i t  K a s y  S k a r b o w e j  lu b  m i e j s k ie j  n a  z ło ż o ­
n e  v a d iu m  *w i lo ś c i  r s .  1 0 6  g o to w iz n ą ,  w l i -  
s ta c h  z a s ta w n y c h  lu b  l ik w id a c y jn y c h  a lb o  te ż  
w  in n y c h  p a p ie r a c h  p u b l i c z n y c h  n a  k a u c j e
p r z y jm o w a n y c h .

W a r u n k i  l i c y ta c y jn e  z n a jd u ją  s ię  d o  p r z e j ­
r z e n i a  w  k a ż d y m  c z a s ie  z w y łą c z e n ie m  d n i  
ś w ią te c z n y c h  i u r o c z y s ty c h  w b iu r z e  P o w ia  
t u  tu t e js z e g o  i w M a g is t r a c ie  m i a s t a  S u l e ­
jo w a .

D e k la r a c j e  ;-o u p ły w ie  d n ia  i g o d z in y  w y ż e j 
o z n a c z o n y c h  s k ła d a n e  p r z y j ę t e  n ie  b ę d ą ,  n a ­
p i s a n e  z a ś  n ie  p o d łu g  w s k a z a n e g o  w z o ru ,  z a  
n ie w a ż n e  u z n a n e  z o s ta n ą .

W z ó r  d o  d e k l a r a c j i .
W  s k u te k  o g ło s z e n ia  N a c z e ln ik a  P o w i a tu  

P e t ro k o w s k ie g w  z d n ia  8  (2 0 )  W r z e ś n ia  r .  b .  
N r .  1 1 1 6 7 ,d e k l a r u j ę  n in ie js z e m  w z ią ść  w d z ie r -  
ż a w ę  d o c h ó d  z m o s to w e g o  n a  r z e c e  P i l i c y  w  
m ie ś c ie  S u le jo w ie  l ic z ą c  t a k o  w ą o d  d u ia  1 (1 3 )  
S to c z n ia  18 d8 d o  te g o ż  d n ia  i8 7 1  ro k u  z a  s u ­
m ę  r o c z n ą  r s .  JN'N. ( w y r a ź n ie  w y p is a ć  l ic z b a m i 
i l i t e r a m i)  p o d d a ją c  s ię  z a s t r z e ż e n io m  o b ję ty m  
w  w a r u n k a c h  l i c y ta c y jn y c h  p r z e z e m n ie  p r z e ­
c z y ta n y c h  i  p o d p is a n y c h .  K w it  K a s y  2Ł n a  
z ło ż o n e  v a d iu m  r s .  1U6 d o łą c z a m , k tó r y  w r a ­
z ie  n ie u t r z y m a n ia  s ię ,  p o  l i c y t a c j i  s a m  o d b io r ę  
( a lb o  te ż )  o n a d e s ł a n ie  k tó r e g o  d o  N. p o c z t ą  
K . u p r a s z a m .

S ta ł e  m o je  z a m ie s z k a n ie  j e s t  w N . P i s a l ę m  
w  .N. d n ia  m ie s ią c a  i r o k u  N .

(p o d p is a ć  w y ra ź n ie  im ie  i n a z w is k o ) .
T . IleTpOKOBTj CeHTHÓpH 8  ( 2 0 )  flHH 1 8 6 7  r.

M a io p ix , H iiic iit h h t j.
J]/fejioiipoHijBOfliiTejib, LLlBeftOBCKiłi.

(N.D. 5521). Komisarz Administracyjny 
Miasta Warszawy Cyrkułów 7 i 8,

Podaje do wiadomości publicznej, iż pra­
wnie zajęte na. satysfakcję należności skar­
bowych i miejskich ruchomości, a mianowi­
cie: meble jesionowe, chomonta używane, 
tarlice do siodeł, oraz szlej i t. p. przedmio- 
ta, w dniu 4  (1 6 )  Października 1 8 6 7  r. o go­
dzinie 3  po południu, w  posesji Nr. 1 2 4 4 a  
przy ulicy Bagno na Pociejowie, przez licyta­
cję publiczną za gotowe pieniądze więcej da- 
iacemu sprzedane zostaną.

Warszawa d. 2 8  Sierp (9  W rześ.) 1 86 7  r.
W ysocki.

N. D. 5859. Pisarz Trybunału Cywilnego 
w Warszawie.

Stosownie do art. 682 K. P. S., wiadomo 
czyni iż na żądanie Antoniego Sianowskie- 
co obywatela, w Warszawie pod Nr. 724 za­
mieszkałego, a zamieszkanie prawne do tego 
interesu i całego postępowania subhastacyj - 
nego u Kazimierza Podoskiego Mecenasa, 
Obrońcy przy Warszawskich Departamen 
tach Rządzącego Senatu, w Warszawie pod 
j (r 1777 zamieszkałego, obrane mającego, w 
poszukiwaniu sumy rsr. 4,500, z większej 
sumy rsr. 15,000 pochodzącej, z procentem  
5% od dnia 7 Kwietnia n. s. 1867 r. i ko­
sztów od Włodzimierza Górskiego obywatela, 
właściciela nieruchomości w W arszawie pod 
Nr. 732 położonej, zaś w Warszawie pud 
Nr. 1440A zamieszkałego, protokółem Jó ze­
fa Kurman, Komornika przy Trybunale Cy­
wilnym w Warszawie, w dniu 16 (28) Czerw­
ca, 1*67 r. sporządzonym, w drodze sądowej 
przymuszonego wywłaszczenia zajętą i zaa­
resztowaną została

• NIERUCHOMOŚĆ, 
w W arszawie przy ulicy Leszno pod Nr. 732, 

e teutycziiym, z którego coro- 
w Cvrtn f n  się czynszu po ssr. 3 kop. 39%, 
w Gm i ni o ^ 5 J cyJny m i Administracyjnym 7 
iusisdvkeii ^  P iasta  Warszawy, w
W arszawie n n ł  » P° koju W ydziału II w 
egzekwowanego dłużnika W ło^ własnoścf‘ ,doskiego należaca i »  . odziml<,rza Gór-
jąca, poszukiwaną w ie r fy tm A n f^ B “ Z° Sta‘ nie obciążona. zJ‘emoscią hypotocz-

l e M j R w r i l s ^ t t w Ą f c i 01' - kwadr-
j ą ^ z K o w a ! l n5erUCh0ln0^  następu-

d w ó ch ^ ętra ch ^ M a ch ą ^ ria zn ą ^ ry ty ^ rzykominy murowane mający. ’ y
, 2; Oficyna masiw murowana, o parterze 
dwóch piętrach, pod pół dachem blachą krv- 
tym, o trzech kominach murowanych z ni- 
wnicami. J 5 ^

3 Komórki z drzewa pod półdaszkiem  
blachą krytym, z gankiem drewnianym w 
zabudowaniu tern na parterze są trzy’ko 
mórki, wozownia, stajnia, kloaki, a n a p ie t -  
rze-czyli ganku siedm komórek.

4 . Oficyna masiw murowana o parterze, 
dwóch piętrach, oraz mieszkaniach podda- 
sznych, dachówką karpiówką kryta, cztery 
kominy murowane mająca.

5. Dół na skład śmieci balami z wierzchu 
pokryty, a dalej komórki z drzewa o parte­
rze i piętrze, blachą kryte, studnia balami 
cembrowana z pompą drewnianą, z waha­
dłem Żelaznem.

6. Oficyna masiw murowana o parterze i 
dwóch piętrach, pod pół dachem blachą że­
lazną krytym, sześć kominów murowanych 
mająca. Pod oficyną tą znajdują się p i­
wnice.

Podwórko kamieniem polnym wybrukowa­
ne, w którem jest rynsztok balami pokryty 
do bramy i przed tąż bramą.

W  nieruchomości tej jest 25 lokatorów z 
imion i nazwisk, oraz ilość ceny najmu u i­
szczających, w akcie zajęcia wymienionych.

Obszerniejsze opisanie powyż zajętej i za ­
aresztowanej nieruchomości znajduje się w 
akcie zajęcia u sprzedażą dyrygującego K azi­
mierza Podoskiego, Obrońcy przy Warszaw­
skich Departamentach Rządzącego Senatu 
w Warszawie, pod Nr. 1777 zamieszkałego 
zaś zbiór objaśnień i warunki sprzedaży w’ 
Kancelarji Trybunału tutejszego w wydziale 
I złożone przejrzane być mogą.

Zajęcie w kopjach doręczone:
1. JW . Kalikstowi W itkowskiemn P rezy­

dentowi miasta W arszway w W arszawie pod 
Nr. 387 urzędującemu, na ręce W incentego 
Kępińskiego urzędnika, tegoż Magistratu.

2. Konstantemu Łąckiemu, Pisarzowi Są 
du Pokoju W ydziału I, w W arszawie pod Nr. 
790 urzędującemu, na ręce własne.

Obudwom dnia 8 (20) Lipca 1867 r. 
W niesiono do księgi wieczystej powyższej 

nieruchomości dnia 18 (30) Sierpnia 1867 r. 
a w dniu dzisiejszym do księgi zaaresztowań 
w Kancelarji Trybunału Cywilnego tutejsze­
go na ten cel utrzymywanej wpisane zostało  

Pierwsza publikacja zbioru objaśnień i wa­
runków sprzedaży odbędzie się na audjencji 
jawnej Trybunału Cywilnego w W arszawie w 
Wydziale II. w miejscu zwykłych posiedzeń 
przy ulicy Długiej pod Nr. 5 4 9  o godzinie 10 
z rana dnia 27 Października (3 Listopada) 
1867 r. ’

Sprzedażą dyrygować będzie Kazimierz 
Podoski Mecenas, Obrońca przy W arszaw­
skich Departamentach Rządzącego Senatu, 
którego zamieszkanie jest wyżej wskazane. 

Warszawa d. 31 Sierp. (12 Wrześ.) 1867 r. 
w z Podpisarz Trybunału,

Juljan Świerczewski. 
Wywieszono na tablicy w Sali ustępowej 

Trybunału Cywilnego w Warszawie.
Warszawa d. 31 Sierp. (12 Wrześ.) 1867 r. 

w z. Podpisarz^ Trybunału,
Juljan Świerczewski.

(N .D . <5<S6'I). Pisarz Trybunału Cywilnego 
w Kaliszu.

Zawiadamia, iż w dniu 9 (2 i) Sierpnia 1867 
roku o godzinie 10 z rana, w miejscu zw y­
kłych posiedzeń Trybunału Cywilnego w Ka­
liszu, odbytem zostanie pierwsz > ogłoszenie 
warunków ułożonych do sprzedaży °w drodze 
przymuszonego wywłaszczenia przolslęwzietei 
poniżej opisanych nieruchomości, zajętych akl 
tern przez Komornika przy Tiyhunale w Kali- 
szu urzędującego Eugenjusza Woiterskieeo w

m “ 2 , X  1 .7 ;“ “  0 0  " ‘ w  <W r i n !  R  k  r -u8 P o r z v L ° n ; n u ;  n a  ż a d a n ie  
K w ° W K°hierzyckiej Eugenju-

za Kobierzyckiego podleśnego Rządowego 
zony, w asysteacji tegoż czyniącej, wraz z nim 
w mieście Siewierzu Okręgu Lelowskim za- 
nmsZrJ&iej, zamieszkanie zaś obrane u Jana 

 ̂aiuela Wojciechowskiego Patrona przy Try- 
buQaie w Kaliszu zamieszkałego obrane miją- 
cej, który to Patron w imieniu Kobierzyckich 
przymuszouą sprzedaż po. : ',*a. . , .

Nieruchomości zajęte p o i , > *e s* w nne cie 
Częstochowie w Cyrkule i  v •
cie Częstochowskim gubernji Petro o 

! Su zaś następujące:



1 . B om  parte ro w y  przy ulicy Ogrodowej N r. 
160* B . oznaczony, z dwom a przjbudow aniam i 
n a  kuchnię. B o  domu tego naltżą. oficyny, 
po  p raw ej stron ie podwórza, oraz je d n a  oficy­
n a  z lew ej tegoż strony. W szyskie fe budo­
wle m urow ani z kamienia, należy do nich szo­
p a  drew niana.

2. Bom  parterow y przy ulicy K rakow skiej 
po łożony  N r. 169 A. oznaczony, z drzew a zbu­
dow any i przy nim leżący ogródek w arzyw no- 
owocowy osztachetowany.

Nieruchomości te są własnością Felic jana  
S trzeleckiego obywatela Częstochowy, w yw ła­
szczonego dłużnika. A kt zajęcia wniesionym  
został do księgi wieczystej nieruchom ości 
miejskiej w Częstochowie Nr. 169 A . i 169 B. 
położonej, a numerem hypotecznym  8 6  ozna- 
czonej, w dniu 9 (2 1 ) Maja 1867 r. i w tymże 
dniu P isarz Sądu Pokoju w Częstochow ie 
Brochocki zarejestrow anie pośw iadczył. W dniu 
zaś 2 4 M aja (5  C zerw ca) 1867 r., z a re je s tro ­
w anie w księgę właściwą przez P iep rza  T ry ­
bunału  Cywilnego Kaliskiego dokonane i po­
świadczone zostało.

Poprzednio zaś przed zaregestrowaniami 
protokół zajęcia doręczony zesteł Ignacem u 
Brochoekiemu P isarzow i Sądu P okoju  w Czę­
stochowie i Walerjanowi M akow ickiem u P re ­
zydentow i m. C zęstochow y d. 1 (1 3 ) M aja  
1867 r. i w tym samym dniu obydwaj Ci u rzę­
dnicy o iyginał ak tu  zajęcia zawidymowali. 

Kalisz d. 25 M aja ( 6  Czerwca) 1867 r.
Asesor K olegjelny , J. M igórski.

K opia obwieszczenia wywieszoną zes ta la  na 
tablicy Sali A ndjencjonalnej T rybunale  w K a­

liszu ,
Zaśw iadczam .

K alitz d. 25 Maja ( 6  Czerwca) 1867 r.
P isarz T ry b u n a łu  Cywili.ego K aliskiego

Asesor K olegjalny, J .  M igórski.
P o  odbyciu trzech  og łoszeń  w arunków  licy- 

tacyjnych, term in do przygotow aw czego p rzy - \ 
sądzenia n a d z ie ń  l l  (23) P aździern ika  1867 
r .  oznaczonym został. W którym  licytacja 
rozpocznie się od sumy rs. 3 ,600, k tó rą  popie­
ra jąca  sprzedaż ofiaruje.

K alisz d. 16 (28) W rześnia 1867 r.
Pisarz T rybunału  Cywilnego w Kaliszu.

Asesor K o le g ja ln y , J . M igórski.

N . B. 5 8 6 2 . P isarz T rybunatu  Cywilnego 
w K aliszu .

Zawiadam iam , iż w dniu 18 (30) P aźd z ie rn ik a  
1867 r. w gadzinach przedpołudniow ych ca  au- 
djencji T rybunału  Cywilnego w K aliszu w m iej­
scu zw ykłych posiedzeń wydz. f. ogłoszone zo­
stan ą  po raz  pierw szy w arunki licytacyjne u - 
lożone do sprzedaży dóbr Z em skich B ąbrów ki 
z p rzy lcg łeściam i położonych w O kręgu  S ie ra ­
dzkim  w Powiecie dawniej S ieradzkim , teraz  
w Ł ask im  w G ubernji Kaliskiej a należących 
do Gminy D ąbrow a Rusiecka.

B obra  te  na  żądanie B olesław a K łokockiego 
w łaściciela dóbr Sm aszew a w tychże zam iesz­
kałego , a zam ieszkanie zaś obrane m ającego 
u D an ie la  W ojciechowskiego P a tro n a  przy  
T rybunale  Cywilnym w K aliszu  k tó ry  ja k o  
O brońca Bolesława K łokockiego przym uszoną 
sprzedażą dóbr D ąbrów ki k ie ru je , za ję te  zo- 
8 ta ly  wywłaszczonemu dłużnikow i Juljanow i 
M iłkom skiem u, tychże dobr w łaścicielowi i w 
nich zam ieszkałem u, przez a k t  kom orn ika 
p rzy  T rybunale  Cywilnym  w K aliszu  nrzędu- 
jącego  F ran c iszk a  Roweckiego rozpoczęty w 
dniu 19 K w ie tn ia  (1  M aja) 1867 r ,  a u k o ń ­
czony w dniu 21 K w ietn ia (3 M aja) tegoż ro ­
ku. Doręczony w kopiach W ładysławowi P o r­
czyńskiem u P isarzow i Sądu P okoju  w S ie ra ­
dzu w dniu 10 (22) M aja 1867 r. zaś Ju ljanow i 
M iłkowskiem u dłużnikow i i Mikołajowi P lu ta  
Wójtowi Gminy D ąbrow y R usieckie w dniu 11 
(23) Maja 1867 r. W pisany do księg i w ieczy­
stej dóbr D ąbrów ki w dniu i4  (25) S ierpn ia  
1867 r. do księg i zaś przez P isarza T rybunału  
Cywilnego w K alisza u trzym yw anej w dniu 2 1  
Sierpn ia  ( 2  W rześnia) 1867 r .

l a k  zajęte debra* celem  ich przym uszonej 
sprzedaży, sk ładają  się z wsi i fo lw arku D ą­
brówki, stanowią jed n ą  gospodarską  calośc, 
rozległość ich przybliżonym  sposobem  ozna- 
ezona wynosi wtók 26 morgów 2 2  prętów  kw. 
OU m iary nowopolskiej, czyli n a m i i f ę  rosy j- 
s u V lr t  a'a t^m W  przestrzeń  tej je s t  la ­
nych w i k i ' s 80”  2?  prętów  1 5 0  g ru n t»w o r '  
20 prętów 100 m org“w 5  H k  wlów 3 morgów 
gród owocowv’i JL 'z a jm u ją  pastw iska , o- 
k i i pod zabudów. * . ny’ zaSaj a k i, n ieuży t-

k-arol Kochcicki d“ lerd>W0r3kiemi-
propinacją z karcm a v W dobrach tych 
Uciński kowal, nadto-W a*“ le , zaim«je Jakób  
p łaca  dworowi czynsz z •jc.le°k Łuczyw ek o- 
g ru n tu . zajmowanego domu i

Razem  z dobrami 
s ta l  pod sprzedaż inw enU rz t”™ ” ' Zajęty z° -

Kalisz d. 2 2  Sierpnia (3  W rzJ J  ? aI twy.
 r

cyjnym , w ro g u  u lic  M arszałkow skiej i 
Chm ielnej położona, w w ykonaniu w yroku T ry ­
bunału  Cywilnego w W arszaw ie, w dniu  28 
Czerwca (10 L ipca) 1865 roku  pom iędzy je j 
w spółw łaścicielam i K rystyną  z M akowieckich 
po F ranc iszk u  K onarskim  pozostałą wdową, ; 
w łasnem  im ieniem , oraz ja k o  m atk ą  i g łów ną 
op iekunką n ieletn ich: Zofji, E m ilji, F ra n c i­
szki i W ładysław y córek , oraz Józefa syna 
czyniącą pod N -rem  1559-B, tudzież W alen­
tym  Przy jem skim  O brońcą sądowym , tychże 
n ie le tn ich  przydanym  opiekunem  pod N -rem  
519 w W arszaw ie mieszkaj?lcymi, przez A l­
fre d a  Je n d e  A dw okata staw ającym i z je ­
dnej, A Józefem  K onarskim  obyw atelem , 
i Teofilem K onarskim  obyw atelem  w W a rsz a ­
wie pod N -rem  1559JS m ieszkającym i i za ­
m ieszkanie praw ne obrane m ającym i, przez 
K saw erego C hiaszczew skiego P a tro n a  staw a­
jącym i, z d rug ie j s trony  zapadłego, dział te j ­
że n ieruchom ości postanaw iającego, przez b ie ­
głych p rzysięg łych  n a  rs . 69,344: kop. 7 3 l/ a 
oszacow ana, a  sk ład a jąca  się:

a) Z p lacu  narożn ie przy  u licy  C hm ielnej 
i M arszałkow sk ie j położonego, rozległości 
łok c i kw adratow ych 3890 obejm ującego, a 
n a  nim:

b) Bom u frontow ego m urow anego, od 
tychże ulic frontem  sto jącego, o dwóch p ię­
trach .

c )  K orpusu  w ś re d k u  o p a rte rz e  m urow a­
nego , b lachą  żelazną k ry tych .

d) S k rz y d ła  czyli oficyny m urow anej p a r ­
terow ej, dachów ką k ry tej.

e) K loak i m urow anej.
fi K om orek w części m urow anych, w re ­

szcie z drzew a o p iętrze, te k tu rą  smołową 
k ry ty ch .

g) S tudn i z pom pą i dołem cem browanym  
oraz

h) K ra t żelaznych n a  podm urow aniu z k a ­
m ienia ciosowego od ulicy Chm ielnej posta ­
wionych, po odbyciu p u b likacji w arunków , 
1 -e j w dniu 8  (20) P aźd z ie rn ik a  1865 roku 
d ru g ie j, a zarazem  przygotow aw czego p rzy ­
sądzenia w dniu 22 L istopada (4 G rudnia) 
1865 roku  ja k o  też 3 -e j i osta tecznego  p rzy ­
sądzenia w dniu 1 0  (22) S tyczn ia  186-3 roku 
dla b raku  konkurentów  bezskutecznego, po 
zn iżeniu  tak sy  o %  część przez wyrok T rybu­
na łu , z dn ia  12 (2 4 ) P aźd z ie rn ik a  t. r. w te r ­
m inie d. 1 (13) L istopada 1866 r . przed S ę­
dzią delegow anym  W. K ajetanem  M ijakow - ■ 
skim  odbytym , Patronow i Ju ljan o w i Czajkow ­
skiem u, za rs . 52,015 przysądzona, z powodu 
podw yższenia szacunku o ‘/ł cz£Ść, w dniu 
1 0 (2 2 ) L istopada 1866 roku  n a  audjencji T ry ­
bunału  W ydziału I I I , przez Józefa  K onarsk ie­
go obyw atela, w W arszaw ie pod Nr. 1559Z? 
m ieszkającego, za sumę rs r . 65 ,019 nabyta ,
z powodu n iedopełn ien ia  przez niego w arun ­
ków  sprzedaży, św iadectwem  P odp isa rza  T ry ­
bunału  Cyw ilnego w W arszaw ie W ydziału 
III-g o , w dniu 11 (23) S tycznia 1867 roku  
wydanem stwierdzonego, n a  dom aganie się 
Bronisław y* Cecylji dwóch imion P rzysieck ie j 
pan n y  do le tn ie j, w W arszr wie pod N -rem  536 
m ieszkającej, a zam ieszkanie praw ne u  W in ­
cen tego  M uszalskiego P a tro n a  w W arszawie 
pod N r. 2244et przy ulicy N alew ki m ieszka­
jąceg o , obrane m ającej, w ierzycielki k a p ita ­
łu  rs r . 6 ,0 0 0 , z procen tam i na  te jże  n ierucho­
m ości ubezpieczonego, na  pow tórną sp rze­
daż przez tegoż P a tro n a  pop ieraną, na  risico 
niedopełniającego w arunków  nabyw cy Jó z e ­
fa K onarsk iego  w ystaw ioną zostaje , k tó ra  
w m iejscu posiedzeń T ry łu n a łu  Cywilnego 
w W arszaw ie w W ydziale Ill-c im , w domu pod 
N -rem  549, od sum y rsr. 49,C00 odbywać się 
będzie.

P ierw sza p u b lik a ta  zbioru objaśnień i w a­
runków  sprzedaży na  niebezpieczeństw o wspo- 
mnionego nabyw cy, n a  dzień 8-(20) M arca 
1867 rok u , na  godzinę 10-tą rano, w m iejscu 
posiedzeń T rybunału , j a k  wyżej oznacza się, 
a  w arunki sprzedaży u  P odp isarza  T rybunału  
W ydziału  III-g o , w jeg o  K ancelarji i u pod­
pisanego P a tro n a  prze jrzane  być mogą. 

W atszaw a dn ia  11 (23) L utego  1867 r.
W in cen ty  M uszalski, P atron .

N a s tę p n ie  po odbyciu w dniu 24 M arca (5 
K w ietn ia) 1867 r. 2 ej p u b lik a ty  w arunków  
sprzedaży  a zarazem  przygotow aw czego p rzy­
sądzen ia, g d y  term in  do osta tecznego p rzy są­
dzen ia  na  dzień  18(30) K w ietnia t. r. oznaczo­
ny  spełzł b e z  sku tku  d la zaszłych sporów, obe­
cnie po o sta te czn em  usunięciu ich przez w y­
ro k  IX  De partam en tu  Rządzącego Senatu  w d. 
15 (27) W rześn ia  r . b. zapadły , T ry b u n a ł wy­
rokiem  d n ia  18 (30) W rześn ia  r. b. w ydanym , 
nowy te rm in  do stanowczego p rzysądzen ia na 
dzień 3 (15) P aźd z ie rn ik a  1867 r. n a  godzinę 
1 0  rano  w m iejscu swych posiedzeń ja k  wyżej 
oznaczył.

■ W arszaw a d .  20 W rześ. (2 P aździer.) 1867 r.
W incen ty  M uszalski, P a tro n .

O brońcę p rzy  Senacie  działających , przeciw ko . 
M ichałowi Z aleskiem u, pod N r. 710 w W arsza- j  
wie zam ieszkałem u, W rotnow skiego M ecenasa 
za O brońcę m ającem u, i M arjannie z Z aleskich  
K eln er, K azim ierza  K elner obyw atela m ałżon- j 
ce, w asystencji z upow ażnienia m ęża cayniącej 
we wsi T churzn ica  O kręgu W ęgrow skim  G u- i 
bern ji L ubelsk iej zam ieszkałej, o dział m ają- j 
tk u  po n iegdy F ranc iszk u  Z aleskim  w ytoczone, \ 
T ry b u n a ł Cywilny w W arszaw ie, w yrokiem  i 
daty  21 K w ietnia (3 M aja) D 6 0  r. n ak aza ł . 
sprzedaż dóbr R ud/.ienko z przy leg łościam i, w •’ 
O kręgu  S tanisław ow skim  G ubern ji W arszaw - ! 
skiej położonych, do k tó rych  należą: a )  fol- j
wark R udzienko; b ) folw ark Grębiszew ; c) ' 
folwi.rk Zam ienię; d) wieś zarobna R udz ien­
ko; e )  wieś zarobna Zam ienię; f)  wieś za- ' 
rob n a  Podrudzie; g) m łyn wodny na P o d ru - • 
dzie; h) Lasy.

W  te rm in ie  osta tecznego przysądzenia w 
T rybunale  Cywilnym  tu tejszym  dn ia  8  (20) 
M aja 1862 r. odbytym , dobra te zalicytow ała 
A lek san d ra  z Z alesk ich  Józefa  Zym irskiego 
obyw atela m ałżonka, za szacunek najwyżej 
postąpiony rsr . 87,250, że zaś j a k  ta  p rzek o ­
nywa św iadectwo P isa rza  T ryb u n a łu  Cyw ilne­
go tutejszego, daty  5 (17) K w ietnia 1867 r. 
dotąd w arunkom  licytacyjny i zadość nie uczy­
n iła , p rze to  S tan isław  G odlew ski, b. p u łk o ­
w nik b. wojsk polskich , w W arszaw ie pod Nr. 
1499 zam ieszkały , w ierzyciel hypoteczny w 
poszukiw aniu  sum: jed n e j rs r . 2 ,305  kop 25 , 
należącej do obligu urzędowego daty  4  (16) L i­
pca 1862 r. i d rug ie j rs r . 750, należącej do 
ob ligu  urzędow ego d a t y 3 ( l 5 )  L ipca 1805 r. 
obydwóch z procentem  5 %  od dnia 19 Czerw. 
(I L ipca) 1866 r . zalegającym , działając przez 
Józefa  M agnuskiego A dw okata w W arszaw ie, 
p rzy  ulicy Podw ale pod Nr. 523 zam ieszkałe­
go, na  sku tek  a r t. 737, 738 i 739 K. P. S. na 
ryzyko nie dotrzym ującej w arunków  licy tacy j­
nych Alek sandy Ż ym irskiej, w ystaw ia na sprze­
daż publiczną.

D O B RA  Z IE M S K IE  R U D ZIEN K O , 
z przyległościam i powyżej wym ienionem i, w 
O kręgu  S tanisław ow skim  G ubern ji W arszaw ­
skie j położone.

Sprzedaż odbywać się będzie w T rybunale  
Cywilnym  w W arszaw D , w m iejscu posiedzeń 
p rzy  ulicy D ług iej pod N r. 549, k tó rą  dy rygu­
je  Jó z e f łt M agnusk i A dw okat.

\ Pierw sza pub lik ac ja  zbioru objaśnień  i w a­
runków  sprzedaży, odbytą zostanie dnia 15 
(27) W rześn ia  1867 roku, o godzinie 10 z 
rana.

t P rzedm io tem  sprzedaży, będą tylko te rea l­
ności, k te re  po uw łaszczeniu włościan przy do- 
m injum  pozostały.

L icy tac ja  w yw ołaną będzie od sumy rsr. 
43,905, lub ile kto postąpi.

P rz y stęp u jący  do licy tacji, złoży na stole 
sądowym  vadjum  w sum e rs. 6 ,000 w biletach 
bankow ych lub listach  zastaw nych z dop ła tą  
różnicy kursu .

B liższe ob jaśn ien ia  od popierającego sprze­
daż O brońcy powziąść można.

1\ arszaw a d. 7 (19) S ierpn ia  1867 r.
Jó zefa t M agnuski A dw okat.

) N astępn ie po odbyciu w dniu 15 (27) W rześ­
nia pierw szej pub likacji zbioru objaśnień i wa­
runków  sprzedaży, T ry b u n a ł W yrokiem  w 
tym że dniu zapadłym  wyznaczył te rm in  do 
d rug ie j p u b likacji i zarazem  przygotow aw cze­
go przysądzen ia dóbr R udz ienka z p rz y le g ło - 
ściami na  dzii ń 6 ( 1 8 ) ,  P aździern ika  1867 r. 
godzizę 10 z ranc . W  term in ie  tym  rozpo z- 
nie się licy tacja  od sumy r r. 43 ,905, lub  ta ­
k ie j ja k a  postąpioną będzie.

. V adium  do licytacji w vm agane je s t  rubli 
sr. 6 ,0 0 G.

W arszaw a d. 19 W rześ. (1 Paźd.) 1S67 r.
Jó zefa t M agnuski A dw okat.

O szacow ane z o s ta ły  p rz e z  b ieg łj'ch  na  rs 
440,446  k o p . 64. ,

T e rm in  do p rzy go tow aw czego  p rz y są  
n ia  oznaczo n y  n a  dz ień  15 (27) W rz e ś n ia  • •

W a ru n k i  w reszc ie  licy tacy jn e  z łocone 
s ta ły  w k a n c e la r ji  P is a rz a  T ry b u n a łu .

P o  odbytej n a  dn iu  15 (27) W rz e śn ia  • ^ 
licy tac ji p rzygo tow aw czej, n a  k tó re j n* 
c h ę c ią  k u p n a  n ie  z g ło s ił  się ; te rm in  os ^  
cznego  p rz y są d z e n ia  nazn aczo n y  zosta  
d z ień  5 (17) P a ź d z ie rn ik a  r. b.

K ie lce  d. 16 (28 W rz e śn ia  1867 r.
A . W . K alin k a ,

D r. P r . P a tro n  T ry b .  ^

N. D . 5865. W  dn iu  22 W rześn ia  (4 
ź d z ie rn ik a )  1867 r. o godzin ie  1 0  z ran a  
M uranow ie, dw ie szafy  i kom oda je s io n 0  ’ 
z aś w dn iu  25 W rz e śn ia  (7 P aźd z ie rn 1 
t. r . o godz. 10 z ra n a  w dom u pod  N r. y~ L  
p rz y  u licy  T rę b a c k ie j, n a  m ocy u P 0 ,yarzl;p . 
n ia  T ry b u n a łu  C yw ilnego w d. 9 (21) W_r 
śn ia  r . b. N r. 10,099 w W arsz aw ie , P ail3®f . 
drow y b ila rd , m eble jesionow e, lu s tr a , k°P  
sz tychy , b ile z kośc i słoniow ej i t. p  , y sZl' 
k ie  jako w d rodze  egzek u c ji Sądow ej z3‘1| e. 
ru chom ości, p rz e z  publiczną, lic y ta c ję  sp r 
danem i zostaną,. -  r .
\1 a rsza w a  d. 20 W rześn ia  (2 P aźd z .)  l®bl 

J a n  O rłow ski K om orn ik .

N . D. 5860. P o d p isa n y  S yndyk  ty® c*a 
| sow y M asy U p ad ło śc i J a k ó b a  B óhm  kyR 
I w m ieśc ie Ł odzi zam ieszk a łeg o . Zaw ia ■ 

m ia  n in iejszym , że  sp rzed a n e  z o s ta n ą  P rZ 
publiczną, lic y ta c ją  w m ieśc ie  Ł odzi, w “ ° 
p o d  N r. 332 p rz y  u licy  B rz e z iń sk ie j w d° 
J a k ó b a  B óhm , n a le ż ą c e  do n iego m eble  Ji * 
ż n e  ru ch o m o śc i inw en ta rzem  o b ję te , w ę n. 
29 W rz e ś n ia U l P aździern ika) r. b. o godZ '°a_ 
1 1  z r a n a  o raz  dn i n a s tę p n y c h , a  to  z a .D 
ty c h m ia s t p ła c ić  s ię  m iane gotow e \

E d w a rd  K o w alsk i P a tro n .

ZAPOZWY EDYK TALNE’

S do a rt. 7 3 9N . D . 5864. W zastaw aniu 
K - P . S . wiadomo czynię, i t

N IER U CH O M O ŚĆ,
w W arszaw ie  pod N r. I5 5 9 fi, w ju risd y k c ji 
Sądu  P okoju  W ydziału I I I ,  C yrkule X , po li-

_!N. D. 5858. N a powództwo A lek san d ry  z 
Z alew skich Ż y m irsk ie j, Józefa Zym irskiego ob­

yw atela m ałżonki, w asystencji i z upow a- 
au'e<kt ^ czyniącej, we wsi K ruszce O krę-
skie^an ' ll âWOWak' ra’ oraz W incentego Zym ir- 
zamies7t bTŴ te la ’ w W arszaw ie pod Nr. 710 

--------- oszkalych, przez Józefa K leczkow skiego

N. D . 5S57. P o d p isa n y  P a tro n  p o d a je  do 
w iadom ości, że  n a  sk u te k  w yroków  T ry b u n a ­
łu  Cyw ilnego w K ie lcach , p o d  d n iem  13 (25) 
P a ź d z ie rn ik a  1866 r .,  o raz  d 1 2  (2 4 ) L ip c a  
r. b. zapad ły ch :

D O B R A  Z IE M S K IE  B O L E S Ł A W , 
z  p rzy leg ło śc iam i i ko p a ln iam i, w O k ręg u  
O lk u sk im  G ub ern ji K ie leck ie j p o ło żo n e , a 
n a le ż ą c e  w połow ie do R o m an ji z R u tk o w ­
sk ic h  F e lik sa  H r. M ycie lsk iego  m a łż o n k i, w 
d o b rach  ty ch że  w raz  z  m ężem  zam ieszk a łe j, 
w d rug ie j z a ś  po łow ie z ty tu łu  fidei-kom m is- 
su  p rz e z  K o n s ta n c ją  1 -m o voto T ym ow ską, 
2 -do R u tk o w sk ą , 3-io  Ł u b ie ń sk ą , te s ta m e n  
tem  z d n ia  6  C zerw ca 1S56 r. zap isanego , do 
n ie le tn ic h  Jó z e fa , A dam a W ładysław a, S ta ­
n is ła w a  i E d w a rd a  H r. M ycielsk ich , z  R o­
m an ji z R u tk o w sk ic h  H r. M ycie lsk ie j z ro ­
d zonych  i z rodzić  się m ogących  d z iec i, k tó ­
ry ch  op iekunem  szczegó lnym  i K u ra to re m  
fldei-kom m isu  je s t  A s to n i T rę b ic k i, d z ied z ic  
d ó b r  w W arsz aw ie  z am ieszk a ły , n a  d o m a g a ­
n ie  s ię  R om an ji z R u tk o w sk ich  H r  M y c ie l­
sk ie j, d la  o b liczen ia  i o d d z ie len ia  leg itym y 
d la  n ie j p rz y p a d a ją c e j od c zęśc i ro z rz ą d z a l-  
n e j n a  fidei kom m is p rz e z n a c z o n e j, sp rz e d a ­
ne  b ę d ą  w d ro d ze  d z ia łu  p rz e z  lic y ta c ją  n a  
au d jen c ji T ry b u n a łu  C yw ilnego w K ie lcach , 
p rz e d  W . S zp ad k o w sk im  S ęd z ią  bez  a p a r a ­
tów  i naczyń  g o rze ln ian y ch  i b row arn ian y ch , 
o ra z in w en ta rzy  i sp rzę tó w .

(N D. 5 5 9  7.) S ą d  Policji prostej 
W y d zi\łu  111. w W arszawie .

O g łasza , że  n a  p o c z ą tk u  L is to p a d a  r ‘ z ’ 
p o lic ja  o d e b ra ła  od p o d e jrzan y ch  osób a 
kożuchy , z k tó ry ch  je d e n  d łu g i z cz a rn ą  
n ą , d ru k i k ró tk i z b ia łą  w ełną , wzyw a P1- , . ,  
to  w łaśc ic ie la  iżby w c iąg u  m iesiąc a  od. <*'' 
o g ło sz en ia  z g ło s ił się  po  o d b ió r do sądu \ ^
te jsz eg o , późn ie j bow iem  k ożuchy , n a  rz 
sk a rb u  sp ie n ię żo n em i z o s ta n ą . _

W a rsz a w a  d n ia  4 ( 1 6 )  W rz e śn ia  186* 
P o d sę d e k  P z ia szŁ o wski*

N . D . 5 1 2 0 . S ą d  Policji Prostej 
w Marjampolu.

W zyw a A dam a D ack iew icza  b . ekonom® 
fo lw arku  G ó rn a  F re d a , a  o becn ie  z p°by  
n iew iadom ego, aby  ce lem  z ło ż e n ia  tłom ac 
n ia , w sp raw ie  p rzec iw k o  n iem u o i m z k o u -  
n ie  n a  z d ro w iu  u form ow anej s ta w ił się  w . ^  
d z ie  P o praw czym  w K alw arji i to  n a jd a le j 
d n i 30 od d a ty  n in ie jsze g o  zapozw u , bowi 
po up ływ ie tego  czasu , s k u tk i p raw n e  co 
niego zas to so w an e  b ę d ą .

M a rjam p o l d. 8  (20 • W rz e śn ia  1867 r. 
w zas t. Sk łodow ski P isa rz .

N .  75 .5811 . S ą d  Policji Prostej
w M arjampolu. . -g

W  dn iu  1 (13) W rz e śn ia  r. b. w GinlD 
B łogo sław ień stw o  Pow iecie  W ła d is ła w o  
sk im , p rzy trzy m an i z o s ta li E fro im  Sap 
i W o lf  F e ld m an , s ta li  m iesz k ań cy  m’a . ; 
S za li, z p a r ą  kon i gn iadych , ro ś lin y  ś red “ 
b ez  odm iany, po  l a t  iO i 14 z w ozikiem  » 
tym , u p rz ę ż ą , o raz  trz e m a  trę z la m i, poP ", 
g iem , p ę tem  p ak u ln ian y m , sp rz ę ż k a  od oP. 
z li, trz e m a  pow odam i, w ork iem  sz le ja , bez 
czyka, dw om a nożam i, s z le ja  z o rczy k 1 ’ 
a rk an em , z pow rozem  do ła p a n ia  koni, trz'? 
b a tam i. P on iew aż E fro im  S ap iro , p o d a jj  ,

' w ozika  i d* 1

W * *
z a  w łaśc ic ie la  ty ch  k o n i, —  . {a. 

szych  p rzedm io tów , z_ p raw eg o  n a b y c i^  
kow ych w ylegitym ow ać się  n ie  m oże, 
za tem  k ażdego , k to b y  b y ł w łaśc ic ie lem  \ 
w ycb, ab y  z dow odam i udow adniającym i 
w łasn o ść , w p rz e c ią g u  dn i 30 zg ło s ili 
S ąd u  tu te jsze g o , gdyż w p rzeciw nym  raz 
z tak o w em i w ed le  p raw a p o stą p io n e m  bę<lz 

M a rjam p o l d 7 (19) W rz e śn ia  1867 r- 
P o d sę d e k , w zas t. S k łodow sk i P isarz-

N. D. 5806. C y j'b  llcnpaium e.ibH O U ' 
f lo . iu iu i i  eh T h j.u n ycK b .

Bi.nwnaeTT, cusn,:. 1. B apnapy 
Kyio, 2. K p o  im  y EefiMai-t, u 3. <jb.iope**T 
Hy Iieu.wam, a u iT e ih in m r, r o p o ja  JIhod3* 
DUThCH nr, C)’4T. l l c u p a n H T e u tH o f t  f l o J 11' ^  
B t  l ly .n y c K T , ,  u n  i ip i^ o . i iK e m H  30 4ueK< 
npoT H B H oni cn y n a*  ó y ^ e n ,  uocT aH on’e ' 
c o o T c E T cr B e r iu o  3aKonaMi>.

n y .iT y c K i, 2 (14) C- l ira o p n  1867 r o ^ 3- 
n p e ^ c  t ^ a  r e  u,CTByiou(iH A c e c y p t”  

/(o.waHeBCRih-

Rządowej, pr*y Okręgu Naukowym Warszawskim. — Za pozwoleniem Cenzury
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